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„Peiiurowskie niebezpieczeństwo**
Od dwóch dni lwowska organ eadecyi wiel

kimi czci on Kama swiszy si«L»e i swych czytel
ników, źe „pokój' w mebespieczeńsiwi1'* bo... 
<Petlura salonką \) objeżdża ukraińskie obozy 
jeńców co dla boiazew ikow może vzuaczać 
casus belli. 6 -

Od jakiegoś czasu endaey, jak dawniej siy- 
ozeć o wdawaniu Big w  rokowa:da z bolszewika
mi nie chcieli, dziś j'ał neofita przesadzają w 
gorliwuśri. Starają się odgadnąć myśli Moskwy 
dzisiejszej, uprzedzić ją. Ta miłość endecka ku 
nolsmwikom w idocznie apotłsała (Sie z Ayzajemno- 
lśc 'Y i ^''os.lem w  Moskwie ma Lyć p. St. Grabski.

Sfruwa petlurowskiego niebezpieczeństwa 
znalazła wyraz na komisyi spraw zagranicznych 
ale tam me byli endecy tak wojowuiozy, jak w 
gazetach. ~ 1 .i-iiu

Oto przebieg dyskusyi w sejmie 
Skarbek wsiadł na endeckiego konika, sro- 

ząc *aę przeciwko Ptllnr/u, mfcpodiugiości U 
krainy, popieraniu narodowego ruchu ukraiń
skiego i t  g , P- Skarbek ostro wystąpił rrze- 
ciwkr Marszałkowi Sejmu za to, że p. Trąmp- 
czyńsfci na list Rządu Petl 11 rowskiego 7. życze
niami z powoda uchwalenia konstytucji odpo
wiedział grzecznem podziękowaniem i wyraził 
u ę  przychylnie o niepodległości Ukrainy 1 P. 
Skarbek zwraca &i.{ z zm ju iu iem  do Rządu, co 
czynić zamierza, aby ukróć..- działalność nie
odpowiedzialnych czynników, pomagających U- 
krauicon\ i umeszkoidliw ić armię Petlury

O baki P iast) strofuje endeków, aby uie 
bth zbyt gorliwj 1 przesadni w  swojej lojalno
ści wobec Rządu sowieckiego.

Anusz nie zyczy sobie, abyśmy powracali 
do pięknych Gadycyi XV tIf w., kiedyśmy odga
dywali życzenia przeciwników i ślepo urn uie- 
gali, —

Tow Perl oświadcza, że rzadko mu się 
zdarza brać w obronę Marszałka, ale teraz 
musi to uczyńtć wobec napaśd p. Skarbka. Pro
sta przyzwoitość nakazywała podziękować in
stytucji, składającej życzenia z powodu uohwa- 
?enia konstytucji. Ą. wyrażona przez Marszał
ka śympalya dla niepodległości Ukrainy w  
żalnej ii+e pozostaje sprzeczności z traktatem 
ryskim, który przecież wyraźnie niepodległość 
Ukrainy 'stwierdza 1 uświęca Nie można zaś 
żądać od p. Trąmpczyńsldego, aby koniecznie 
sympatyzował 35? Dwiecką forma tej nienodle- 
glośm...

Polska może w_aalać za1 swego ter; toryum 
cndzoziemoów tylko na pod: ta wie swoich wla- 
anyoK r>raw i interesów, a nie dlatego, żo tak 
chcieliby bolszewicy. P Skarbek mówił o Pe- 
Uurze, ale jakoś nic nie wspomniał o Bała- 
ch o w em  o reakeyonistach rosyjskich, którzy 
cioszą gię u nas protekcją i bezkarnością, a 
wcale na to nie zasługują.

Oczywistą jest rzeczą (ż e  z chwilą w<j- 
saa w żvcie ti-aktidu rząd polski winien ściśle 
wykonywać postanowienia o nieinterwencvi, a- 
b. mo oonauto. Kie może więc być u ras lizą- 
<łów uiraiUikudu i L

Rokewaniia handlowe r. Francyą 
w snr-awie, nafty.

vVA ftiZAW A, 14 kwietnia (U»] wl.J. Z Pa
ryża donoszą: Dr. Bernard Diamand, specyalny 
delegat Rpte, poUkiej, upełn^mocn.ony do pod. 
pijania ituicnlem rządu polskiego umowy z rzą
dem Irancuskiem w sprawie eksplualacyi i sprze- 
d iży nafiy, ba\,i od 2 dni w Parvżn. Wczoraj 
odbył pierwszą konferencję z ministrem handlu 

Dr. Diamand przyjął korespondenta „Gazety 
Warssawskiej“, któremu oś w ia d c y ł :

Przemysł naitowy w Polsce ma wielką przy
szłość. Do powiększenia produkcyi potrzeba

obcycłr kapdałów lecz przyjaznych. Jasłe&my 
giAacoi przygnać pieratszenstuio f aielkie przy- 
co leje-- 6ap!łalisiom francuskitó pod warunkiem, 
ze ani nas skarb ani przemysł nie poniosą 
straty. Musimy zapytać rząd francuski, które 
z obecnych przedsiębiorstw w Polsce uważa zu 
zajęte przez kapitał francuski. Odbywają s.ę też 
narady w sprawie ckspioatacy. odbenzynlarni 
w Drohobyczu, Postawa delegacyi francuskiej 
jest lojalna i szczera. Mani nadzieję, że w ciągu 
lO dni nk ady zostaną pomyślnie zakończone.

Burzliwe zajście w Sejmie.
WARPZAMTA, 14 kwie nia (tel. wł.) Na 

dz^sieąsfefi posiedzeniu Sijmy podczas mowy 
W itosa przyszło na galeryi do następującego 
zajścia:

Gdy Witos mówił, ze granica polska prze
chodzi przez Buip ruś, na gUeryi ro z leg ły  się 
krzyki: haóńs I Precz 1 Okrzyki ie w y d a w a l i  
kr. fienryh Grsi&owsńi. Konrad Piotrowski, obaj 
kresowcy, W trakcie O krzyków  manifestanci 
rzucil i  z galeryi list olw.-rty do St. Grabskiego, 
w k(orvm zarzucają mu. fcezjegu winy me cała

Białoruś należy do Polski. List zawiera następu
jące zwroty:

Stanisławie BrabsWi Odpowiedzialność za 
kamebny pokój spada na ciebie. Bądź praefllęty 
imieniem opornych (unitów — Ró umęczonych 
przez Moskali za wytrwanie w polsk tj wierzei 
Bądź przeklęty imieniem męczenników katowa
nych przez -Vio>kali na kresach! Bądź przeklęty 
imieniem Tadeusza Rejtana! Kainie Grabski! 
bądź przeklęty po kroć krocie razy I Podpisany 
Henryk Grabowski, prawnuk Rejtana.

H EB tT W U i..

|łAracl>an.pnsłem rosyjskim ui Polsce
WARSZAWA, 14 kwietnia (Td. wł). Poiłem 

rosyisKim w vvaisz*win ma 2ostać Karachan, 
hząd rcsjjski zwrorił się juz do rządu polskiego 
o ud/iielcnie mu agrement, które zostanie pńawdco
m m M m gssesa a m m m sm ^m ss

podoume udzielone, mimo- za liarachan D.vł 
współautorem traktatu brzeskiego i jako taai 
mu»i L yć n.emiJe w Polsce widziany.

Zamorski oświadcza, że prawa azylu nikt 
nie chce .laruszać Ale —  jago zdaniem — 
chodzi tu o co nnogo. Chodź- o orgamzacye 
zbrojne, o Raądy, wrogie bolszewikom Naru
szamy traktat, tolerując ich istnienie, a nawet 
pomagajac im. buciz-.my wrażenie, Ze nie. u 
mierny doirzymywmć warunków pokojd, ie  je 
steśmy mądcielażni pokoju.

Sdytia chce stwierdzić d wie rzeczy po pier
wsze nie chodzi tu o odmówienie prawa 
schronienia, powtóre — jozeh jego s-ronni- 
ctwn występuje tu ta i przedwko tolerowamu 
takich organizacyi. to wyłącznie ze stanowiska 
pohk-ego n ter psu państwowego.

Tow. BaGicki. Nie mogło być naruszeira 
traktatu, skoro ten traktat dopiero ratyfiku
jemy . Nie bądźmy zbyt ulegli. .Bolszewicy się 
nie krępują Om ciąęle grozi1 i. oni w  pewnych 
chwilach przepowiadali nową wojnę na wio
snę. A  tu opowiada się bajki ,że naruszamy 
traktat, że jesteśmy mącicielami pokoju

Przemnw tają ies/^ze posłowie : Grabski, 
Skprbek i Lutosławski, przyccem zwłaszcza 
awaj ostatni gwartowme starają się stworzyć 
^Peliurowokie mebez aoczeństwo“  dla sprawy po

kc-ju O Bałachowiczu. reakcvonistach rosjjskich 
milczą uparde.

SajH.SIio oświadcza, że z chwilą wynua 
nj dokumentów lutyfikacyjnych ściśle w\ ko 
nyw-ae' będzie zobowiązania traktatowe, a wdęc 
i to, co dotyczy organizacyi zbrojnych, Rządów
i t p. Zam arza, że wszystko, co się tyczy wy
konania traktatu, podlega Min. spraw zagr., na 
wet obozy jeńców podlega,ą teraz jego kompe
tencyi. Ale Rząd polski Die uczyni nic, cobv 
nyło n,ezgodnc z honorem Polski i prawem 
senronierua.

Wobec tego ozwiadczt ru-i p Skarbek wn.o 
sek awitj w lej spra\yie cofa

Ogbski stwierdza, te Rząd polski śc.śle wy 
zony wał to, do c^ego byt zobowiązany umową 
>rzedwstępną. Tak samo będzie wykonywał tra 

ktat, gdy ten wejdzie wżycie.
Jak widać z tego przebiegu tej d yckusyi 

mebeznń-c „enstwc nie jest znów tak groźne 
skoro p ^karbi k dał się uspokoić. A już zupeł 
nie spokojne może być społeczeństwo, nie bez 
piecze ństwo narazie tkwi tylko w bielonych móz- 
ktat, gdy ten wejaz.e w życie
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■'"raktat pokojowy pr^eri Sojmeiin.
W A k ilZ A W A , 14. 4, (Pal.). Przystąpiono do ra

tyfikacji trJdujii w  D jtre . Gios zabrał prez mii., 
Witos, który powiecLaał.

Miedzy ostatnlun a aztsiejszem ^os'«lzeni'om  te  - 
mu dokonały się wjąmdki, mająos historyozmą Co- 
niowtość w  życiu naszego narodu i państwa. Ema 
18 .naroa podpas^ny został w Rydze toakfat poko
jowy miedzy Polska a repuDiiKami Rosyir Białorusi 
i J,Teramy, zaś w  trwa dni później odbył edc na Q« 
Śląsku plebiscyt, którego wynflk zad:cynuje o  jego 
jrrzyna.eżnos-rj naitoiwowej Traktat rj Ski jest pierw
szym traktatem pofeo ow/m po zakończonej zwycię. 
doo wojnie, jaki zawarto odrodzone państwo pol
skie. Jest w ięc pierwszym o  baczen iu  nziędzj nuro-' 
uowerr iktem państwowym, dokonanym przez Rzccz- 
{•ospolitą, jako skutek ofiar krw i i m,;e.iiał  kiórerr.i 
nar M potoki okup'ł swoją nkpocfiegłośc. Traktat ten 
r * i wymownym dowodem dobrej woli umiarkowwiio 
i uzczer *  deanokratyeznycft tencfóncyi rządu i na
rodu polskiego. MJj.ro orężnych sukcesów przyślą- 
płłlśnyy do układów pokojowych z  silnym zamiarem 
doprowadzenia do pokoju na zasadzie porozumienia, 
nenr kierów ara się nisza dciegacya pokojowa. Ta
kim leż jest trakrat ryski Należy -.twierdzić z  naciskiem, 
J » pokój ryski, Jako wynik wzajemnego po.ozuml i- 
trt* bię stron interesowanych, ustała ctefu^tywrde ęa- 
tą t.- choGzu. granicę Hzocrpt, ponadto rozwiązuje 
= » r e g  pierwszorzędnego znaczę „ i  i dla mństwn za. 
gadriicń 1 stwarza podstawy do przyjaznego uooże- 
nia się otostmków politycznych 1 gospodarczych m ię- 
tfzy Rreczp. a pn jBtwnmi, kióre zawarły z nami 
pokój. >

fiząd zdecydowany jest szczerej i lajopio dotrzy
mać z-0ow4ą^aj toik'3tu, nie mięszająu się w nh< 
n err» w wewnętrzne spęawy tycn państw, a ocze
kując tego f,ainego od di ugiej strony, wymagać by’ 
ifeie, aby U  strona w  nlczem nlo naruszała zobo
wiązań, w truLUds przyjętych. i

Prezydent ptosi o  zatwitraze*iie i/aktatu ryskie, 
fu  w ca ości. j

PLon cyt na 0. Śląsku, m ówi prezydent, pazy • 
niósł cfl-i narodu naszego wynik korzystny Wykazał 
on, v* w ielka część luthkości zdołała przetrwać wie- 
łowiezjowr1 jarzmo niewoli i oouc. Jała wgarną swej 
macierzy polskiej. W ynik płeb-scytu wykreślił iza- 
rówmo linię germanu kie go naporu na wsehóa, a za
razem linię, na kK rej zalew ten został prauz żywioł 
poi-,ki zatrzymany. Plebiscyt więc przyniósł jzwycięf, 
s iw o idei sprawiedliwo;Scj. Obecni j, gdy o  0  Śląsk' 
jjraeptu warLono ciężką plebiscytową walkę goy 
'uttoaSi polska w najtrudniejszych dla siebie warun
kach wypowiedziała wo,ą wolę, przeszło to by już 
granice cierpliwości narodu, gdyby tej woli ni? u- 
azanowano, tern więcej, i e  przedstawiciele państw 
i narodlw , któryd podpisy widnieją j/od traktatem 
werraiskim. zawsze ziznuozall, że traktaty ;uważaj t 
*a  rzeoz świętą l  wszys,kich oLowązu 'ącą. <

Przystąpiono potem do ratyfikacji traktatu po
kojowego w  Rydze i przyjęto ustaw; w  picrwcJtem 
u »y t*d i, ;ocaetn przyjtąjAono co drnck-go czy nniu.

Relorent komisy i spraw zayr pos. KP.nflc (P S L .j: 
Rząć polski od początku stal stanowisku, ze 
pokój nie może być narzucony przeciwnikowi, ndt 
może być pokojem zwycięscy lub zwyciężonego, lecz 
pokojem porOi-jmie.ua* Tramat poko ow y wyzysk5,1 
ramy ,irelunir aryów, a na. .za delegseya /iie dala się 
arpihnąć z raz obranej drogi. Naród potoki stanął 
na stanowisku samootauow icnia narouów. t{tnan.> 
niejpodtogłości Ujk/aiuy, BLatorusi orzcz obie strony 
walczaoe ma olbrzymią aoniostoSć hisl-ryczną. Po
kój ten zapewnia nam również pstalcmo granijr 
■raJwdtiich, któro spotykają się wprawdzie jeszcze 
z pjrytyką. ale wobec przyjęcia zasad suno3l«nowie. 
ąa. granioe nto mogą być tak p< zaprowadzone aby 

w  c,pełności zadowoliły obie strony Przcc'Sv tyrr, 
gramootn protestują również nkk ióre kuw ro_y,ukrjji

emigracyi uważany jednak, że obraliśmy d-ogt któ^ 
ra pogodziła uzasadnione i słuszna interesy pańbtw 
i narodów obu ućron. Aczkolw iek pazu uea.il grani) 
cami pozostała jeszcze dość znaczna liczba Pola
ków, jednak sprawa ta wobd". przyjęcia przez nas 
zasao samostanowienia, nie mogła być ina^izej za
łatwiona. Pozatem wprowadzone poprawki, które ca. 
okrągiają nasze granioe, wiączając do państwa o- 
koto 3000 la a  Kierowano się tu wzglę*iumi strate
giczny m i Kwota 30 milkuiów rubli w  złocie, osiąg
nięta z  rosyjskiego bunku państwowego, .wobcc &• 
pvrrego stanowiska sow ietów  wydaje się suma ko. 
rzystną Ttos^a zobowiązała się ponaduu zwj-ótić ta. 
t>or wązko.orowy, a  z. szerokotorowy zapłacić ekwi. 
walent 27 milionów rubdi w  ^jode. Zostatismy rów 
nież zwolnieni od odpowiedzialności za jakitkolw jek 
długi imrisryum .x«y jtk lego, a to, po rasów  było 
uzysKao w  erzieozinio rcw-Jtidykacyi mjonla połskj^go

Bor/*1 law  14 kwieiuia 1921, 
Pi-zebieg rokowań z  pracodawcami we Lw ow ie, 

znanych tu z  „Dziennika Ludowego", wywołuje wśród 
robotników ogromne wzburzenie i luez&dowolenjc.j 
Przewlekanie . oo^łaesanit najważnicjDzych spraw wv- 
wr»ni}e wrażenie, że prucodawcy dhcą poDotmków 
zbyć muzem. i i

Na jutro zcotuł ^wołany w iec wszystkich io-

LONDYN', 14. 4. (Pat.) Robotnicy elektry
czni zawiadomili związek, że praęaa przyłą
czyć się do atrejku.

LONDYN, 14. 4. (E- E.) Raaio. Przywódcy 
strrjkujących górników zawiadomili orgnnizacye 
robotnicze, że rokowania z włcwicioicfami kopalń 
w sprawie propozyoyl rządowych nie będą wzno-

Przed dvmisŷ  min. Sapiehy.
.Przegląd W ieczorny* po.laję:
Ks, Sapieha przeżywa już ostatnie dnt swego 

urzędowania jako minister spra w zagranicznych. 
Mnożą się zapowiedzi jepo rychłego ustąpienia 

Równocześnie na ul. Miodow j wyżsi i niżsi 
um dn icy lic/.ą się z LlLkiem ustąpieniem swego 
szefa, W  tych kołach ob egają pogłoski, że z u- 
wagi, iż p, wice-mimster J. DąbsLi odmówił 
stanowczo przyjęcia teki ministra spraw zagra
nicznych, jedynym kandydatem na to stanowisko 
est p. W ładysław Skrzyński, do tej pory poseł 
polski w  Madrycie. Oczywiście, że i ta noniinu 
cya me jest pewną, ponieważ p, W  Skrzyns*i 
z uwagi na r v , o |  stan zdrowia musi pizebywać 
stałe w ciepłym klimacie

SEJM MA 100 U " T g  W PO ZAŁATWIENIA.
W A R SZAW A, 14. 4. (EE.). Radio. W  kołach sej

mowych podkreślają konieczność przedłużenia kacton., 
cyi sejmowych na czas po fcryach letnich. Blisko 100 
ustaw czeka dccyzyi sejmu, w  I m  30 ważnych., 

W AR SZAW A, 14. 4. (EE.). Radio. WtoenUrozl 
Osiecki za .v ta tłumił marszałka seimu, żc w  kohcłi 
poselskich wyraża się życzenie zarhJ^ięcia sesyi 1 
iLpca b r , a wznowienia 1 wrzewua br.

stałe się m oziiw em '(!■ -ęz jUdbńenk zajady najwi^k" 
ozego .  Kłû  Łua . da pam nic>-
w ątp liw ie ‘ pŁrifeo «¥■ " W ażne są posła,
nowiewia w  s ].«w l4  Han ttjw ycłi i kom ptnz«-
yyjuycto Wtiżmy.. wolny t i^ ś i t  towarów przy z ostrze, 
żeniu d ia ' iwa Swobóanegak regulowania tego ,ran- 
zitu, ó  ito chodzi u przewóz towarów  z Nęn^ua 
do Rosy;- Traktat ide może być zaczepiony. pa’zez 
jakąkolwiek Rosyę, klóraby istniała w  przyszłoś-'1*, 
a ktoby go chciał ocalić, pnusiałby to uczynić na 
droaze nowej wojny Naród polaki wojiny nie dico, 
ale w  danym razie prowadzić ją potiafl. W iw a ię  o 
przyjęcie traktatu w  całości.

"rzem ewiał nasiępnie p. Rcssti (Zjcdu, młesz-i 
ozańbkie), p. St. CU«h V  (Z. L , N ), pi FatkowuU 
pc azrm zabrał głos p. Pctl

P. Per): W ojna z  Rocyą w  znacznyn. stopniu by< 
ła narzuconą Potaoe przez sowiety. W  loku jej po- 
pjtnio/«o pewne biyvły, która odwlekły zawarcie po
koju. Wna-ny poKój, bo jest on polcojem Łumoaziel- 
nym nie zawartym pod niczyim protektoratem. Pit>- 
testy niektórych kół rosyjskich pi^ociwku ju jp u , 
jak lip. S. R. tłumaczą jsię ten., ze wycneazą one 
ze stronnictw opuzycymych i starają się z  n iigp  
ukuć broń przeciw  bolszewikom.

Po przemowie pp. Pon,'3tow k iego i Mat ,k ewinca 
pa H irs.jihora ośw iadcuyi iuiirriem  swego stronnic 
twe, że będzie głosował przeciw ratyfikacyi, a pa 
HartglJ. ie  klub jego (e*t a a u w n y  wstrzymać ńę 
od gtowowwia.

Dalszą rojprawę nad ratyfikaęyą odroczono 

Następne posiedzenie w  piątek o gocu 12 w 
,. południe.

Dotnjków; nie jest wykluczone, że oęds a prokta-, 
mowany Jemonętracyjny strejk

W ostauiiej godzinie należy przeaLrzouz irząd i 
przedEiirbiorców, aby me przeć, igali strony j nie. 
opuowadzia katastrofy. }

Od R e d a k c y i :  Wczorajszy dz!eń nie w>pro< 
wadził do porozumienia.

wlone. Przyszedł czas. kiedy potrójny Zwią
zek irius> przystąpić do czynu. Konftreneye 
przedstawicieli tego związku odbędą się 14 bm.

Kongres P P S . odbędz 0 s^ę w  Ło d zi
W A R SZAW A, 14. 4. (EE.). Radio. Na w czo ra j 

sosem posiedzeniu Najzelnoj rady P  P. S. uchwa
lono zwołanie w  pierv/szej f  o  Iowie li(/ca ujazdu w  
m. Łodzi, tjchwaiono w  dniu 1 maja współdzjałanl) 
l  jnnenu .oarty^mi uOcyaiistycznomL Dopu^zczcme 
komunistów bezwarunkowo wyłączono. j )

Ppullł, \Sisniaira-Oługoszewłki przed 
sąd em  poloroym.

W ARSZAW A, 14. 4. Dzisiaj w  (Lądzie potowym 
wojennym przy u l W olskiej odbędtdo się Pjirawa 
npułk. W ieniawy - Dtragoszow >kiego, o ikarżoncgo 
przez ppu Adams hr. Zamoyskiego i Juliana Toł ocn- 
ko o zeizenie ich pę/ed katectri Sw. Jona podczas 
odbywającego oię tam n-abożcństwi t powodu oon- 
tonią W arszawy od naiazdu boUsewickiego.

\V eh arak ierze  św iau k ów  m. in . w ezw an i 
Bą; gen era ł Sosnkuw «k i, m in ister w o jn y , gen. 
ltozwa.low -ski, b. s ze f sztabu, por. M ościck i, por. 
fiw irrk i, c z łon k ow ia  T o w  W ioślar-ki igo pp. No- 
su,k i Ćsdubani. op raw a , s io sow u ie  do  p rocedu 
ry sądów  w o jou n ycb , odb»idzio  s ię  p rzy  d rzw ia ch  
zam kniętych .

* t *'< *
- ' V — oCo—

Groźba slrejku w  przumyńle nafinau.

W przededniu groźnych mtypsdkóei
ui Anglii.

LONDYN, 14. 4 (Pat.) Komłlel unii tr*ęch 
związków wydał odezwę, nawołującą do rozpo
częcia strejku g&ncraliiego w plątak.

w *  msmm M  t w  ra w " w c m  w
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Posiedzen:f Tymczasowy flady miejskiej.
LWÓW, 14-go kwietnia.

(.) Przed rozpoczęciem wczorajszego posie- 
• izenla r. Wereszi zyńsk: odczytał imieniem ko

rni 3vi matki ust »xi r. dr. T. Dwernickiego, za
mieszkałego ob nic w Krakowie, który zawia
damia o złożeniu mandatu. Przyjęto do wiado
mości te rezygnacyę. Na jego miejsce wejdzie 
r dr. Aleks Majerski.

Następnie powzięto ucnwałę 2 gą co do po 
dwyżki cen alkoholu

Zamierzona podwyżka eony światła ele
ktrycznego oraz bil stów tramwajowych, wywo
łała znów dbiższ \ dyskusyę. Zabierali głos r. 
r. Florsch, Sudhof, Lityński, Soupper, Thułlie; 
Hiitgler Poratyńslo i referent r. Haubwald, W nio
ski co do podwyżki bile tów zw^W  z 6 pa 10 Mk., 
7- przes 12 Mk., dworcowy cli i kontrolnych na 
15, (abonament szkolny podwyżce nie ulegli 
biletów urzędników gminnych na - 150

marek miesięcznie, wojskowych i po. 
rannych na 6 Mk, kart abonamentowych na 300 
i 800 Mk —  uchwalono Również podwyższo
no cenę światła cloktr na 23 Mk za kilowatgo- 
dzinę, światła w kinach na 50 Mk, w lokalach 
pubpcznych na 10 Mk, prądu dla motorów na 
15 Mk. w hotelach o 30 pro. Na wniosek r. 
dra Poratyńsk ego uchwalono jednodniową pod
wyżkę cen biletów tramwajowych przeznaczyć 
na zakupno odzieży dla sierót, wychowanych 
w mi' j lach zagładach sierocych.

Szeroko omawiano następnie sprawę wy
dzierżawienia grunta ns rersenkówce doJ fa 
brykę tow akcyjnego „D zw on" (ludwisamię) za 
cenę 500 Mk za sążeń kw. Przemawiali: r. 
Syniewski, r Wcźelafc, r. Sawczyński, r Thul- 
lie, r. dybicki, r Lityńską i (referent r. Hauswald. 
umina przystępuje do tej spólk z udz.ałem 
odpowiadającym wartości gruntu.

B o g a c t w o  w ę g lo w e  B n ls !ił,
Ze względu na palącą obecnie kwesty ę przy

należności przemysłowogo obwodu Górnego Ślą
ska do Polski i jego gospodarczego znaczenia 
dla nate, przytaczamy za „Kury aren, Łódzkim" 
niektóre cyfry, wyjęte z prac p. A. Jackowskie
go, tyczące się sytuauyi węglowej iia ziemiach 
polskich.

7a^ęfo1e Oabrewsśrie: obszar w  km. kw.
555 ó 1/101, niew^etsptoatowany zasób węgla \v 
mili ai dach tonn 5, ilość kopalń 13, produkeya 
roczna w tysiącach tonn w r. 1913 —  C.S33, 
w  roku 1919 —  4.615; jakość węrłta. i przezna
czenie gospodarcze: doskonały materyał opało
wy , koksu nie daje do wyrobu gazu świetlnego 
nieprzydatny, przed wojną całkowicie konsu
mowany w kraj i, obecnie 25 procent eksportuje 
się dla poprawieniu, wałuty

/ag- f.uid krakowskie: obezar w tan. kw.
I.5C0 (1/9), iiiewyeksptoaiowuny zasób węgla 
w miliardach tonn 21, .losć kopaiń 7, produkeya 
roczna w tysiącach tonn przed wojną prawie 
2000, w r. 1919 —  1.423, węgiel nuogót gorszy 
oa (ląbrowskieso.

Śląsk Cieszyński (Z g łę b ię  Ostrawsko- Kar- 
winskie), obszar w kru. kw, 1.000 (1/6), rńewyek- 
fcpłoatowany z isób węgla w  miliardach tonn
II, ilość kopalń 29, produkcja, roczna w tysią
cach tonu w roku L9J3 —  9.376, w  r. 1919 —  
6.730. W  zachodniej części wegtel tłj.isty, zna-

kornity do koksowania.
Słąsk Gurny: ooszw  w  tan ko» 3.000 ( l/ f),1 

nie wyeksploatowany zasób węgla w miliardach 
tonn 51, ilość kopalń 57, produkeya roczna w 
tysiącacl' tonn p r 1913 — 13,435, w roku 
1919 —  27.688. Conjum  daje keks gorszego 
gatunku, wschód wogółe koksu nie ciaje, ale 
za to ma doskonały materyał opałowy.

Całe zagłębie węglowe Polski przedstaw* 
się jak następuje: ouszar w km. kw około 
6.000, nie.wyeksploatowanr zasób węgla około 
90 miljardów tonn f od czas gdy Niemcy bez G. 
Śląska mają. tylko 68 miliardów tonn. Anglia 
tylko 60, ilość kopalń prz«*zło  200, produkeya 
roczna w tysiącach tom, w roku 1913 dała prze
szło 60 milionów tonn, wskutek czego nroduseya 
polska zajmowała czwarte miejsce produkcyi 
światowo] (Stany Zjodnoczone 450. Anglia 287, 
Niemcy 277‘6). Jakość węgla naogół dobra, wę
giel czysty (3— 6 prc. popiołu) ustępuje wozak- 
Ż6 węglowi westfalskiemu i angielskiemu. Jak 
widzimy z powyższego, Górny Siąsk da/s bli
sko dwie trzecie ogótoej prochfkoyi węglowej 
z polskich terenów węglowych. Polska ze Śląs
kiem może nietylko pokryć swoje zapotr/.ebu 
warno węglowe w  ilaści 40 milionów tonn. ale 
jeszcze eksponować 20 milionow ,onn rocznie, 
natomiast Polska bez Śląska będzie miała 25 m i
lionów tonn niedoboru węglowego rocznie.

RA ORT. 60
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Innych znowu narażało ow o bezhołowte na 
nieobliczalne szkody i krzywdy, gdyż miedzy 
rekrutami było 50 procent superarbitrowauych 
i jako inwalidów z wojska zwolnionych, co do 
których odnośne dokmnrmty i zapiski znajdowa
ły się w kadrach uzupełniających, gdzie po 
przednio służyli. Przydzieleni ptawtórnie do in
nego pułku, przychodzili am  bez żadnvch do
kumentów, mogących zaświadczyć, o stopniu 
ich zdatnosci do siużby w ojskowy i rzecz oczy
wista, z miejsca byli wcielam do formacji fron
towych.

[le i to było wypadków, że  żołnierz od
chodzący w pole, lub też nawet przebywający 
od miesięcy w polu, bvwał z frontu ściągany 
przez t. zw. „Militarkommando" (komenda 
Wojak) lub ■ ministerstwo wojny, dzięki temu, 
Se u- właściwej kadrze natrafiono przypadku 
n o  n.i papiery odnośnego żołnierza, opiewa 
jące, że żołn erz ów nie podlega przez cały 
Tok żadnemu przegląd owń i jest stale w  skutek 
orrzeczenia komisji superrewizyjnej niezdolny do 
żadnej służby wojskowej

W  swojem ograniczeniu umysłoweiu nie u- 
względniał nawet komendant bnraków w Re- 
gzege, major B. tych ludzi, którzy będąc w po- 
Aiauamn dokumentów w»kasujących niezbicie Ich

przynależność do danego pułku, prosili o przy
dział do tego samego pułku, dokąd siłą (aktu 
nie przestali jeszcze należeć.

I po nasz transy >rł przyjechali wrewłoie 
wysłannicy

Już nuio ustawiono nas w ogromny czwo
robok na podwórzu, gdzie odbywał się przydział 
rekrutów bądź Jo i k. annii, bądź do c k. 
obrony krajowej. 0  tvm przydziale decydował 
p larz kancelaryjny, wręczający na chybił tra. 

^fił to kartki menieikie z liczbą porządkową o- 
machające przydział do obrony krajowej, to 
kartki^ccerwone uprawniające do zaszczytu shi 
żon ta wt a. i fc. armii, szczycącej s ię  od dawna 
wyższością nad „Landwehrą"

Kar4ki te zmuszeni byliśmy przytwierdzić 
sobie do Laocluszy, lub czapek i stosownie Jo 
koloru kartek oddzitdono nas od siebie kordonem 
żołnierzy.

Ja otrzymałem nr. 478 wypisany koszlawo 
aa niebieskiej karteczce, a ten* samem otrzyma
łem prawo służenia w c. k. obronie krajowej, 
której nazwę później cesarz Rand w lasce zu
miem! na L. k. „Schatzenregimenty" —  dzięki 
♦emu, że owa niedoceniana a nawet wy omiewana 
, Landwchr" pokazała, iż na równi z  c. i k. 
aimia potrafi ummrać na Doberdo czy Monte 
Sabo t ino, wyrzynana w  pień przez kulomioty 
ygłoskich bersaglierów
$ Ksiądz dobrodziej „Feldtareat" wyjasmł nam 

w dłuższej nrzemow ie, że od tej chwali mar.n 
już prawo do zaszczytnego nazwiska żołnierzy 
austro w^jmrskich, i że tego Róg przeklnie 
i ziemia święta nie przyjmie, kto cnochy przez

S to su n k i h a n d l o w a  Rusyi 
so wiecki ej.

Ile zmra posiada w gotowce Hosya sewtecka,
RYGA, 13 kw. (Orient). .Siegoilaia* z zu

pełnie wiarogodnegu źródła komunikuje, że rząd 
sowieem rozporządza obecnie goto >.izną 360 
milionów rb, zM a  Miesięcznie wydaje rząd so
wiecki około 100 m ilionów Nie chcąc wyzbyć 
się posiadanego złota, n.ąd sowiecki przesyła 
jwoim  przedstawicielom zagranicą kosztowne 
obrazy i t. p. Brak złota może spowodować 
wielkie kuinplikacye dla .aownarchoza*, który 
<na wielkie zobowiązania wonec swoicn do
stawców.

Cdspcrt do Roayi.
Mimstentwo przemysłu i handlu zwraca u- 

wagę na zapotrzebowanie Rosyi sowieckiej w 
dziedzinie konfekcyi. Przedewszystkiem potrzeb
ne będą w Rosyi bielizna, ubranie, ofuw ie, 
ponadto nici, igły, grzebienie, guziki, szkło, gh 
niane i porce^nowe wyroby, gwoździe, na” :ę 
dzia i drobne instrumenty, proste lampy, łyżki, 
noże, ntżyczki i t. p. Największy popy1 t«dą  
miały wyroby rzem.eślnicze. Na duieprowsl ich 
porohach przy wyzyskaniu elekirytikacyi uio* 
gliby polscy specjaliści znaleźć oJpowiednie za
jęcie, ponieważ na czole robór przy sUcyacn 
eleatrycznych w Świrze 1 w W ołcliow ie stoją 
Polacy.

Kota niemietikia zostanie bez. odpo< 
roiedci.

BYTOM. 13 kw. (P a t ).  W e d lt  depesz z Ber 
lin a  poselstw o francu sk ie  w B erlin ie  o św ia d 
czy ło  rząd ow i n iem ieck iem u , że nota je g o  w 
sp raw ie  G. Śląska pozostan ie bez od p ow ied z i, 
gd yż  państw a sp rzym ierzon e  w iedzą dob rze  co 
m ają  u czyn ić  z G, Śląsk iem  na podstaw ie  w y
n iku  p leb iscytu  zgodn ie  z postan ow ien iam i trak 
tatu w ersa lsk iego.

■- »'■»
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W AR SZAW A, 14. 4. (Tek wb). Dzisiaj wyjeżdża 
do Uonuynu d-Jegacya rządu i sejmu w  sprawie G. 
Śląska. W  skład je) w i±  izą. po Dia..rand, Bru i. 
Kymcr i b. miniBceT handlu Olszewr ul

W AR SZAW A, 14. 4. (Tek wł.). W  piątek w y jeż
dżają do Brakaeli na konferencję polsko - litewską 
dAeraci Lukasb v,icz i ArcfszewsJd jakx przedni i. 
w i- id e  W ydziam wschodniego min. spruw sagr Prof 
AazkCT>azv wyjedAe w  sobotą.

chwuę zawaha si* oddać życio i krew za cc*a 
rza i ojczyznę.

Po tej prz< mowie oddalił się „Foldkural ' 
z panem majorem, który bardzo się spieszył, 
g d y ż ‘była to niedziela, a han ty marż m iał lada 
chu na przyjechać pociągiem z Budapesztu w 
towarzystwie nadobnych, a wesołych cór 
Koiąntu.

Vi p rażąych  p ro m ien ia d i s ierpn iow ego  iło ń  
ca, w śród tum anów  piasku u n oszącego  się v 
gó rę  ix  lada poruszen i, m  nogi, trzym an o  nas 
p rzes z ło  s ze ść  godzin , zan im  osta teczn ie  Doroz 
d iic la n c  nas pom iędzy  p o szczegó ln e  Ladr\. Na 
tu ia ln ie . że  u tartym  zw ycza jem , m e o trzym a ł) 
teg< dn ia lu d z ie  obiadu, g d y ż  dzień  ode jśc ia  m- 
krutói\ z każde j s ta cy i z L o m e j p rzy  w o is fc i 
austrjacK iem , b y i dn iem  „b en e fisu ' d la  feluw t 
.bli kancfclaryjnycli, k tórzy  p ien iądze praszn i 
ezon e  na w y ży w ien ie  ludzi, zg a rtyw a li do v.:l *  
snych  fceszem  W y  transportow ano nas specya l 
m e na god z in ę  p rzed  p orą  ob iadow ą , podczas 
rd y  na aoirum entach p od ró ży  transportu , w id z ie  
len i p ieczęć  „V e rn P e g t  und m it B ro t b e te ilt "  
(w y ż y w ie n i i ch ichem  o b d z ie len i) w łą c zn ie  do 
dn ia  następnego w ym arszu  i  R ćszege

Pociąg przeznaczony dla naszego traiisportu 
miał dopiero przybyć do Reszege okoto 1-szej 
popołudnia, czyh, że mieliśmy jeszcze około 
dwie goi-any czasu do odjazdu. Panowie feldtw 
ble zezwolili więc każdemu spocząć na piasku 
na tem sam«m miejscu gdzie nas ustawiono, 
aby w każdej chwili mtoć nao icdamouychfi go 
lowych do wypnaiazu.

IQ  (L  -
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J/o w in y  z  dr. i a.
• LWÓW, 15 kwietnia 

REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO W E  L W O W IE :
Pupek 15 kwietnia o 7 wieczór.Incognito* opereika.
S ob jta  16 kwietnia o  3 30 popoł. .M iód kasztelański*1
Sobota 16 kwietnia o 7 wieczór .holender tułacz* 

•pera.
Ho katdem przedstawieniu wieczornem czeka,., 

«o z y  tramwajowe aouJyiku Pabiicznoici we wszystnich 
itieruHKtcii.

~o0o—
„NASZA lU ltfcE N K A '* v bano dla dz,ed  1 młu. 

trrtezy żydowskie,, zJ iieyow ane przez grono lua:^ 
dobrej woli, którym na terfiu isży wychowanie mio- 
dzieży w  duchu wspólnoty Ideałów jiwuiodbwyfłi i 
oby wtatelfekicłi., a wydawane przez pełnego .m^yału 
praoowr.iKB w  tej dziedzinie, p. Dawwia liurlnsa, — 
przedstawia się bardzo dodatnio w treści swego Nr
3-go. Artykuliki pouczające przeplatają się *  befleH 
trvstyką, zastosowaną do poziomu młododonego 
wieku; dział larmglowefc uzapeania całość. Adres 
Recłakcyi i Aam. nisin cyi Lw ów , Janów ka 26.

DbKOBACYA OBROŃCÓW IW O  W  A. Unia 17 
bm. o gw iz. 11 rano ocfbędzi s się pod pomnikiem 
M ickiewicza uroczyst i ddkoneya Obrońców I  wowa 
przez g^n. broni Ro/wekIo wsklegu. Wszyscy w  li
ście wymieniem mają aię stawne punktualnie o  goaz, 
10 reno ru poaworzu gmachu D. O. Genu, Lwów , 
p l Ew>iardyÓ6ki 6. Lista mej mych jbyć deLuiowa- 
nymi obejmuje 1376 nazwisk: do .zcjrzieni, w  re- 
dakcyach i komendzie nu«sta

ZEBRANIE NAUr Z fC ’E L 5 K IE  Kunusya lw ó w  
<«xa zarządu litownego Zwtmcu P. N. S. P  zw o
łuje na niedzielę 17 bm o  godz. 11 pnedpoh w  sali 
„Gwiazdy*1, uL rrancif«kx.ńaica ^jebrsni^ nauczyciel, 
(twa m. Lw ow a i powiatu, na kWretn do porządUo* 

dziennego: Sprawozdanie z  dzuiatnoiici se mowego 
zlubu ńaucayCielsSdegO, referować będą pos.oww J  n 
W oźnickl i Julian Smutnowild

ROZBESTW IONY SM A R łA C Z . W czwartek 
t o k  godz. 2*30 popoł. zjaw ił się w  westybulu dworca 
głównego w * Lw ow ie  jakiś młooy IpOAicznik i po. 
azął nagle cisnąć się do okienka kasy osobowej 
Nr. 7 (er* cywilnych; cdi strony wyehoau. Okzędu- 
iący porty j t ,  Err.est Gchwarz. widząc ło, twrócił 
uprzejmie uwagę młodemu człow iekowi, by przeszedł 
na druga stronę dlo „ogonka". Podrażniony uwagą 
trdoKoe chwycił port/m i. Ernesta Schwarza, słabo, 
w iw go człowieka, całą siłą za gardfo, wstrząsając 
nim gwałtownie wśród steku wyzwisk. Swiadkaof. 
best/aiskiei sce n y  byli* niejaki Kuźmiński, urzędnk 
doekuraoyt w e Lw ow ie  1 ks. Teodor Kutny ze Zło. 
tzówka ad drzemmy, oraz arugi portyer, Józei Kla- 
butsjłier.

Awantura, wywołana przez poruczniku, spowo
dowała ogromu* zDiegowLko/ które pod Wyły wem 
łusznegu oburzenia omal nie zlyncLowało z mic|- 

nea krewkiego zapaleńca. Na szczęście zjawił się 
żandarm, z  H o  ego  pomocą udało się ściągnąć o- 
fioera ra  komendę dworca Tutaj |eanak ofioer dy
żurny kazał obydwu porłjerom  wyjść z biura, wy
słuchał tylko awanturnika — b ez  nie uznał za sko
si wne ,x>dać ooturbowanemu kolejarzowi nazw™ka 
napastnika.

W obec t^go zwraoatny się do miarodajnych czyn
ników wojskowych, by  zo powyższy gw a łl publicz
ny na bezbronnym człowieku pociągnęły do suro
wej odpowiedzi, lnoad oficera, któi y taktem postę- 
fwwaniem splamił mundur oficerski.

SAMOBÓJSTWO Z NEL Z .. W  Stawczanach nie
znana kobieta chodziła z  prośbą o  jałmużnę. Ubr »- 
na była w  dużą czerwoną chustkę, w  wieku około 
60 la t MarzelCaU ona, że w icu  tek ciężkich czasów 
bęcaw* musi tła o  ubrać sobie życie, onegdaj znale
ziono w  stawia jej zwioki. Istnieje p. 'ypuszczenSo, 
że pochodzi ona z  BtuJówki lub Skautowa pod 
I,wowvm

DBA M AT M ALzEN SKL kaniony fotograf Ja
worski odzyskuje chwilami przytomność. W  tym cza. 
sie w  obecności re tary usze aylsuno Ljetamtnt, Któ
rego treść jeat zachowana w tajemnicy. Na żądanie 
jogo u** Cecylia L. c^ieć zajęcia w  jego zakładzie i

pobierać miesięcznie 8 tysięcy marek, jaworski zony 
swej nio chci dapuśiić do objęcia zakładu fonogra
ficznego, którym kieruje N. Holas. Cevylife L., słu- 
< liana przez r. Luk omslciego zeznała, że koeh“ Ja 
Worst-icgo, a w razi*1 ,cgo (snurrci o a bierze sorie ży
cie. Raniony J. zeznał r. Lutomskiemu, że przypad
kowo sputka! się z LicbertnaftOwą jna Pohulai>oe; 
kocaa ją również i oez mej zyc me może. Stan zdi a- 
win Jaworskiego jest nadal gmżny.

ClĘżKib POPiECZENIfc, Ryfka Stein, wtfowa, słu
żąca u KornLwga przy ul. Żółkiewskiej S7, przy 
gotowywała wosk z serpentyną <*o d-yszrzenia pa 
sadzki. Spowodowany yrzez nk.oitiożuość ogv.-ń oL. 
jął suk.iie na Stei.iowej, a płouii^iiie poparzyły ją 
dotkliwie pa ca tern ciele. W  stanie ^rożnym octwtozło 
ją pogjiowie ratunkowe do szpitala.
- AfiESZl irWHNtB thOpZlEI KOLEJOWYCH- 

Oiegdij nocą przychwycono na dworcu (kolejowym 
dwćnh złodziei, którzy z rozbitego w- jonu wynos.łi 
bieliznę, futro, maszynę do szycia i inne rzeczy.

W lesie Brzuchów,ddm ujęto 7 (Jodhiei w tein 
dwóch wojskowych, którzy samochodem usiłowali wy
wieść 4 paki tytoniu. Paki to wyrzucono z yozbf.ego 
wagonu w  droJUc

BFZPIEC23ŃSTWO Wfc LWuWlE. W Gongo 
la, idąo ul Zamkową w ub środę po godz. l t  wie
czór, .oostał napadnięty przez meznairo yncływldua. 
W szamotaniu się został raniony ruożam w l.wun.̂  

WYJAŚNIENIE W  SPkAWlE CUKBl/. Zar_ąd 
rabtyld wódk lc Bac^ewokiego wykazał się dokumeit. 
tami, ze w magr-zynie taDrykl ztozouo 28 wagonów 
cukru źólłcgo, taory nie hadaje się do fabryKacyt 
Iikieiów. Cukier ten jest własnością jZwiązKU cu- 
lcrowarników w Polsce, który dla braku magazynów, 
ttynajął lokal w fabryce BaczewuKiego do umieśzt ub- 
nia swydi zapasów j

BANDYTYZM n a  PBOWINCYI. Nocą na 12 bm 
zunoruowano wa wsi S^obtMoe, pow Kozłów, Sa- 
kanona i hranę Alonanów. Z końoem z. m. w Szy- 
pdak«ch za Zborazen zamoruowano w nocy strzałem 
karabinowym karenrtarza ChoLna Eisenstarlui, a żo
nę ,«go Salcię przebito bagnet.om i dobito 
Po rabunku bandyci uciekając, postrzelili w (rrwą 
nogę *m t. Wład Grodtuwskiagu z 61 pp, który
oowieziony do szpitala, unarł. •

Dnia 7 om. znaleziono w lcste narajowskim zwło
ki meznanego mężczyzny, Obok trupę leżał karabin,
00 wskazywałoby na ewemruame Baroobójstwo.

Piotr Jednorowicz z Jarymowiec, po w Zborów,
■'astrzellł 8 bm. l’vana Kozluna ze Lwown, który u- 
tizymywił blizsze stosunki z mQtką 'mordercy — 
JednorowicZa aresztowano

NAGŁY ZliON. J. ilnicka, praWykantlca pocz
towa, cierpiąc ad dłuższego czasu pa gruźlicę, do
stała w ul. Kochanowskiego wybuchu krwi i wkrót
ce zmarła. Po stwierdzeniu śmierci pj-zfcz lekarza

'uziem., zwłoki odwieziono do zakładu jtnodycyny sąd.
KBADZIEŻ 8 M1LIONOW MAREK Areeztowa. 

nyeh za kradzież u btnmiera Griinbshnna: Jak. Schee. 
ra, M. i E. Rittera, i i  Wilineza, D. M.iJwumya z żoną
1 M. Lchreiberu odstawiono do ares-uów przy ul. 
Batorego Wezysikich innych, będących W ileoztwie 
uwolniono. Poszkodowanym bratouj* jeszcze 2 mi
liony, oo 6 już odebrali.

l l a p p  a p o r t  J ó z e 2 dentysta
przyimujd ul. Akadumicka 10.

S prawi/ parti/we.
*  POSIEDZENIE KOM ITETU MAJOWEGO od-

będzii się w  sobotę o  godz 6 wiece, w  lokalu 
Rynek 8. Zaprasza się wybranych i chętnych to
warzyszy ze wszystkich orga ilzocyi zawottowych, aby 
na to poaiedzenie punktualnie przyoyh.

BACZNOŚĆ K A F L A f Z 3 I Nie p re y k * iża jd » w ) 
P r*  nvuia, Tu wafk i ccii ńłfaawa. Mu}otrowra ia ilarscy 
■urrrak Bazyli, Załąc Stefan, św istek Piotr Lea,aic 
Jan ZcHafl zbajkolow-an/, g-Jyi nie przyjęli warun
ków, nObtawiwaych prze* org^/zacyę.

Orgsuuzncyu kaftarzy i  łu m s -  
2278—8 Ciriąn Pr- mjnL [

}(oniUPiKaty.

Inwalidzi I Nadzwyczajno halitu Zgrótnadzo- 
nic ZotiązKu lncoaiidóoD ^ojtnnych R^pltej Pol
skiej odbędzie się m sali restauracyjnej a oflro 
Jzie Po.e. uic Im dnia 17 Ciernia 1921 o godz 
3 rano. W razie braku kempistu odbgdaie big 
o jjodzintj później

X  ROZDAW NICTW O D E PU TATÓ W  ROBOTNI 
CZYCH za m. lktoiptid koii^zy s,ę  w  sobotą 16 
kwietnia or. Za niezrealizowaną oo tego ternem* 
karty zwracn Kusa Związmj stów. spoz.-gosp. „Jedi 
nuść" fńeniądze od  wtorku 19 du 23 kwietnia. PÓL. 
niejbiStt rekl-oTwCye nie będą uwzględniane.

Buz& ia! naatęnjcgo ć . (nrtatu .onpongmc rię We 
<be ourząukn, w  jukitn wiadane będą cal -LL

Związek Siuw. „Jirtluorjć".

*W IĄ *E K  STRZELECKI O B W oO LW Ó W - W zy 
wam wszystkich członków obecnych, oraz tych, któ
rzy w  roku ub. pełnili slużLę w  szeregach Związku 
jak również obywateli, mających chęć wstąpienia w 
szeregi, zamieszkałych w dzielnicy III., by w  piątek 
15 b. m. o  god/. 6*30 popoł. w  lokalu przy ct. żół
kiewskiej 1. 42, celem ukonstytuowania się Jak uaf- 
IlcKitiej jawili.

Zarząd Obwodu L w ów  Maojsidt, prezes.^

X  POLSKIE TOW , F ILO ZO FII Z  ,E. W  sobotę 
dnia 16 b  m odbędzie się o godz. 8 w  Stminaryum 
filoroftoznem 219 posiedzenie naukowe, na którem 
dr. S. I g e l  wygłaci odczyt: O  „fj-zedstawujnycli“  
ąądach i uczuciach

BOuOTNIćY STOLARSCY OMIJAJCIE L W Ó ^ L  
Z  powodu lokautu, mech żaden robo jtik  orzewny 
nie przyjmuje pracy we Lwow ie, bo okuio 600 roba 
J iodzi bez pracy..

OCHRONA LOKATORÓW  mieści się w  Rynku 
L 3., II. p. Godziny urzędowania od godziny 7. 
wieczór, w  ponled-! iBd, środy i soboty

Uprasza Bię członków o  odbieranie swych ie* 
gitymacyi.

*  BACZNOŚĆ CZYTELNICY BIBLIOTEKI BADY 
ROBOTNICZEJ PPS.I Biblioteka mieści się obecnie 
w  sali posiedzeń Związku robotników gminnych przy 
ul. Ormiańskiej 2, IT p„ _ dnie otwarcia zostają prze
łożone na poniedziałki i piątki od 7—8 wieczorem.

— oOo—

NSędzynsrotlówka żelaza.
Komitet Centralny Mńjdzynarodowy ferlera 

cyi syndykatów robotników metalowych obrado 
wał w Bernie od 15 do 1 8  marca b. r.

Na posiedzeniach byli obecni delogac. Nie
miec, Austryi, Belgii, Francy i, Anglii; Ilolan- 
dyi, Węgier, Szwecyi, SzwajcaryS i Cznciio- Sło
wacy i, renrezentuj ąc przesz to 3 miliony robotni
ków zorganizowanych w „Międzynarodówce że
laza" (L  Internationale du Ker).

Porządek dzienny obejmował następujące 
snrawy kryzys ekonomiczny w poszczególnych 
krajach, redrkeye płac, sprawa bezrobocia, re-> 
wizya statutu.

Komitet przyjął 3 rezolucyc. W  pierwszej 
fctórl dotyczy przesilenia ekonomicznego, jest 
powiedziane miedzy innrmi: „Komitet Centralny 
uważa że kryzys obecny jest skutkiem niezdol
ności i nieregularności k-ipiUdistycznego syste
mu produkcyi. K . C. protestuje jaknajenergiczmej 
przeciwko tendeneyom rządów kapitau tycznych 
w kierunku zmniejszania plac, co powiększa 
tylko niedolę robotniczą".

W drugiij rezolucyi jest wyrażony stosu
nek do międzynarodówki zawodowei w Moskwie. 
K. C. solidaryzując się z dążnościami robotni
ków rosi jskieh, nie może jednak zgłosić swego 
akcesu do Moskwy ze względu na taktykę, za 
sadniczo sprzeczną z jego przekonaniami.

Trzecia wreszcie rezolucya protestuje prze
ciwko nowej okujmcyi miast niemieckich, albo
wiem opóźnia to '^ res  pokoju i prowokuje nowe 
konflikty ekonomiczno i militarne 

. /.- > —P «—
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t łpdclsr adumob iizoftanej m icfzie iy .
Zużyte, łub niepotrzebne ju t Sprzęty ud 

riuca się uazwyczaj bez skrupułów nie oaCząc 
nu służby jaką pełniły, nie pomnąc ich dawnych 
Łasług Czyżby takim nieużytecznym sprzętem 
niemającym już żadnej waitoścj i ,skaranym już 
tylko na zg ladę, siaL :;ię, dntycnczai tak ceniom 
akademicy, ci którzy poszli pierwsi, gdy za
wiała groza najazdu, gdy trzeba było wszystkich 
Bil, tłumnie' ruszyli by bronić wolności, pozo
stawiając ?o mieli najdroższego, zapominając 
o  niebezpieczeństwach jakie im grożą Nieda
wno jeszcze Opromienieni jakby aureolą dziś 
<hwJuwo mozc zbyteczni, rzuceni zostają bez
litośnie na brukt I nic pomyślą nawet ci, którzy 
■ster dzierży w swym ręku, że dzieje się. 3ira 
orna rrzywda gdyż zapominają o najlepszych 
synach ojczyzny, rzucają na nędzę ostatnią, se
tki bezradme stojącej żebrzącej inieligencyi.

Co pozostaje tej wytrąconej z trybu iyc ia  
Licznej nieszczęśliwej m łodzieży, która wróci
ła teraz z nadzieją ,że wreszcie w spokoju 
kończyć będzie mogła swe studya, by w  możli
wie krótkim czasie mogła idę własnemu utrzymać 
^Lami?

Znowu zaczną się narzekania i skargi W 
prasie, a nu>że zagranica ulituje się nad ginącą 
z głodu polską młodzieżą akademicką, i rzuci 
jej jakiś ochłap z dumnym gestem wielkiego 
dobroczyńcy Czyż żebranina u na.s nigdy koń
ca nie będzie miała?

Część akademuów zwolnionych w styczniu 
otrzymała jeszcze 3 miesięczne pobory1, resztę 
którą teraz po kilku dalszych miesiącach zwol
niona została przy zgłoszeniu się po pr:yzna 
ną jei gażę odesłano z kw uLem  bez żadnego 
wyjaśnienia z jak:ego po‘vodu ta krzjrwda się 
dzieje —  ot poprostu żebrakowi zamknięto drzwi 
przed nosem.

- I dopiero po manJestacyjnem zapytaniu 
tłumme zebranej m łodzieży powiedziano, ze cios 
padł ze strony ministra, który nie mogąc za- 
’ ilic skarLu państwa ze szkatuły NaUmsonćw, 
Banku k.ipieciwa pofokiogw i rozmaitych innych 
hyen paskarskich chce. w ten „n iew inny" sposób 
zaradzić złemu.

Misjmy jednak nadzieję, źe delegacya m ło
dzieży akademickiej mająca w  najbliższych 
dniach udać *ię do Warszawy uzyska pomyślne 
załatwienie rezolucyi uchwalonych na wiecach 
które się odbyły dnia lOr i 11 b no fia tut. uni
wersytecie.

A rezolucye te brzmią
I Bezterminowo urlopowani i żdemolńlizo- 

wani akademicy Uniwersytetu Jana Kazimierza 
we I iwowie, zebrani na masowych wiecach d 
10 i 11. kwietnia br. ponawiając raz jeszcze 
swuje uchwały i słuszne postulaty z dnia 18 
lutego br. w sprawie pomocy rządowej w kwe
sty i finansowej, aprowizacyjnej, odzieżowej i 
mieszkaniowej, żądają.

| a ) zniesienia zarządzenia wstrzymującego 
*yp łaię dwu —  względnie 3-micsięcznych po- 
borow już przyznanych i częściowo w ypłaco- 
rych  tym akademikom .którycli wczeńnioj ur 
Lpowano, a wstrzymanych od 1. kwietnia br. 
dla wszystkich invch, którzy z powodu nie
m ożność równoczesnego zwolnienia wszystkich 
akademików ze względów służbowych zostali 
później Uriopowaht i tych puborów obecnie nie 
otrzym ali,

b) dalszej finansowej pomocy w  wrmiarze, 
zapewniającym minimum egzystencyi do końca 
roku akadom. IDSO/SJ;

c) wydatnej i stałej pomocy aprowizacyj-
0CJ J

dl jednorazowej subwencji na eakupno nie
zbędnej odzieży cywilnej,

e) pomocy mieszkaniowej;
f )  rozciągnięcia rządowej opieki nad spra

wą wydawu.ctw naukowych.
T ć, dają od Rządu, ażeby uohw ała Ra

dy ministrów w sprawie pierwszeństwa zde
mobilizowanych przy przyjmowaniu na stano
wiska rządowe w  praktyce była stosowaną i

ażeby przy przyjmowaniu aa te stanowiska u- 
względniano czas przebyty przy wojsku, ażeby 
w ten sposób wyrównać różnicę, jako powsta
ła między tymi, którzy Wstąpili w czasie wojny 
do służby państwowej, a tymi. którzy w  tym cza 
sie bromu graiuc państwa.

Ul Żądają wydatniejszych jtypendyów 
nauk. dla każdego wydziału t.k, jak jo udzie
lają inne państwa m oje j kształcącej się m ło
dzieży.

Więc- apeluje do Swoich p ro feso rów , kió 
rzy jako pogłowie zasiadają w Sejmie ustawo
dawczym, jakoteź do prasy, ażeby zajęli się 
gorliwie akcyą pomocy dla zdemobilizowanych 
akademików -

3  sa/i rozpraw.

WIEJSCY RABUSIE.
Jan PaszKowski, liczący lai 33 i Jó7"f W il

der, la l 21, z Tartakowa stanęli wczoraj przed 
ScpJfcm przysięgłych oskarżeni o rabunek, zaś 
Izaak Likmor, lat 28 j ;ko oskarżony o nabycie 
i ukrywanie skradzianycli koni.

Dnia 10 sierpnia 1019 r. wieczorem kolo 
Tartakuwa napadli na Stefana Szumlika z pod 
Włodzimierza Wołyńskiego i Lijąc Szumlika do 
utraty przytomności zrabowali mu parę koni 
wraz z wozem. Konie te polieya odszukała vr 
Msifc i obu sprawców rabunku aresztowano. Po- 
zatem Paszkowski skradł 7 koni, sanie! i jwoz na 
szkodę 3 gospodarzy.

Obrońcy oskaiżonych postawili winoski, a- 
bj Paszkowskiego poddać badaniu psychiatry
cznemu, powołać świadków na stwierdzenie a- 
!ibi w krytycznym dniu Wildera, zaś świauków 
na 3twierdzeru<, że Likmer, kupił konie ua jar
marku. Trybunał przychylił twę do tych wnio
sków i rozprawę odroczono. Trybunałowi prze
wodniczył r. Leidler, oskarżał prok. Giirtler, 
bronm irowie Zarzycki, Ekstern i  Kóra*i.

UCIŚNIONY PUZAPP.
R? bronić swej dobrej sław y, osrawiony 

szeroko Puzapp, przez swego zastępcę dr. Fu- 
cłisa oskarżył o obrazę czci Feliksa Thumona, 
redaktora „Gazety C -odziennejPow odem  skar
gi był artykuł w tym dzienniku dnia 11. sty
cznia h. r . pod tytułem. „W obec kaiastroły 
mięsnej", którego treścią Puzapp czuł się o- 
bra/ony.

Rozprawę jednak odroczono, aby sędzia 
śledczy przesłuchał szereg świadków na stwier
dzenie faktów podanych w inkryminowanym ar 
tykule. 1 lozprawie przewodniczył r. Gałecki, bro
nił dr. Korytko.

PRZEWRÓT L lSTFP \D0WY W JAWOROY/IE.
Kilka dn. toczyła się w Przemyślu rorpra 

wa przody ądem przysięgłych przeciw Iwano
wi Charohaiiehwt b wanlumstrzowi wojsk ukra
ińskich Akt oskarżenia zarzucał mu, że w listo
padzie 1918 r. w Czasie W alk zamordował strza
łem karabinowym por. W. P Kozieradzkiego, 
c-raz szeregowca ukr. Wolbma, nadto zadel cię
żkie uszkodzenie ciała N. Szydłowskiemu, oraz 
dopuścił się rabunków^ i nieprawny rekwizycyi.

Oskarżony me przyznał się dó win1 W 
czasie gdy Ukraińcy ostrzeliwali ratusz j-w om  
wskl ,jakiś kapral miał rzekomo zamordować 
Kozieradzkiego, on tylko wówczas towarzyszył 
konno por. ukr. Wełeszczukowi.

Sw. inż Vogel, bzydtowskti i Zając którzy 
w kn tycznym czasie organizowali nulicyę. w e
spół z * Kozieradzki.n i wówczas zasirzcloimu 
por Nienicntnwskim, widzieli jak oskarżony za
strzel.ł por. K. Oskarżony groził zastrzeleniem 
i świadkom, lecz inte.rwencya Weleszm uka u- 
ratowala un życie.

Jako świadek słuchany Wełeszczuk zeznał, 
że w wojsku ukr. panowało wówczas rozprę
żenie i me było posłuchu ani dyscypliny. Kto 
zastrzeli! por K. świadek mo wiilz.al

Świadek: Dębicka widziała fakt zamordowa
nia por K. przez oskarżonego. Inni świadko-’ 
wie potwierdzili fakta znęcania się nad jeńcami 
polsJŁina.

Sędziowie przys.ęgli zaprzeczyli pytanie w 
kierunku morderstwa, potwierdzili zbroanię cię
żkiego uszkodzenia ciała i rabunku- Tryounał 
zasąduił Charcnalisa na 4 lala ciężkiego w ię- 
eienia, policzając mu areszt śledczy i zestoso- 
wując auirmstyę Naczelnika Państwa do części 
kary Ookarżonego bronił dr. Frim.

iCcntec sw ata  — 26 czerwca br,
Jeśli wierzyć ponurym przepowiedniom pe 

wnego angielskiego augura, to biednym śmirrtel 
nikom tej ziemi, nie pozostaje nic innego, jeno 
spakować manaiki ziem stii, napisać ostateczny 
icstamtnt i klęknąć do ostatniej modlitwy, oto 
londyński doktor Cronunoliu, jeden z najznako
mitszych t\,aiematykówr . astronomów świata* 
zapowiada koniec płanety naszej na 26. czei w-' 
c a . bieżącego roku.

skąd u  klęska? Oto ztąd. Kometa Popu* 
Winnicke, poruszając się w przestrzeni z za 
wrolną iszyukością 70U mil na minutę, skiero
wują się, zdaje się w prostej liuii ku Ziemi 

Doktor Crommonn twierdzi, że o ile nie 
najdzie rnkaś przeszkoda, to spotkanie fatalne 
między kometą a nanu nieuchronnie nasnipię 
musi dnia oznaczonego przez niego

Socyalista, zapytany, jak się zapatruje a *  
tę przesmutną wiadomość, odpowiedział

Ja miałbym bać się końca świata? Ależ 
przez cale życie oczekuję k^Aca świata kapi
talistycznego. Nie chciałbym tylko, by ziemia 
przestała s.ę obracać, zamm oś społeczna nie 
dokona swej rewolucyi naturalnej, a przepo- 
w iadanej przez innego doktora, Dr, Karola M u 
ksa, który zresztą był lepszym prorokiem ai£ 
uczony p. Croniinolin,

‘ — 0Q0—

„POLACY SPOKOJNIE MOGĄ PATRZEĆ W 
PRZYSZŁOŚĆ."

LONDYN, 14 4. (E. E.) Radio. Jak donosi 
„Mormngpost" z Paiyża gen. Le Rond oswiad 
czył żo Polacy mogą spokojnie patrzeć w  przy
szłość, bo znaczna częśc G, Śląska przypadni* 
Polsce. Linia Korfantego uledz mo^e uiozna 
cznym tylko Zmianom.

RA
Za rubrykę tę retłakcj a nie odpe /tada

Z n k ln d  d a n ty i»ty oa in o -tech n ło »n y
Z .  P  K  1 ^ ' L .  IY1 A  N A
wykonuje roboty u piaiyn^e, złocie i kauczuku wadłuj> 

najnowszych systemów 
LWÓW, K kZlMIŁRZ JW’SiiĄ 17 I. p.

S p ecya llitt  chorób w enerycznsch ł skórnvch

Dr. HEH3YK sUlSIflRRiH
b e. kliniki wow. wiedeftskiej i paryskiej x 

ord od 8—10, i2 —1 i 3 —6. — Lwów. Kopernika 12.

DRUKARNIA
L O D O W E G O  S P O t D Z l E L C Z F G O  
T O W A R Z Y S T W A  W YDAW NICZEGO

WE LWOWIE, TiEONA SAPIEHY 77 
W YKO NfJE  W SZELKIE PRACE W  ZAKRFS
d r u k a r s t w a  w c H o D z ą c e ,  j a k  b r o -
SZUR1, DZILLA TABELE, SPRAW OZDA
NIA, DRUKI KUPIECKIE, CFNNIKI 1TP. 
SZYBK J  I PO CENACH UMIARKOWANYCH.

A k a flrm ie lu t  Cl

Od I5*go kwietnia 
i w dai następne C O B A  G W I A Z D Y p r a e p l ę k n y  d r a m a t

z Gunnarem  T o In sesB n  
i z Lllll JaJtob»oa. = ■
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Ł  ż y c ia  k o le ja rz y
Dula 2. kwietnia o. r. odbyło się Walne 

EgTomadzen.e Kola Z. Z. K, Staiusławów, za 
rok 1920, z następującym programem

Przewodniczył prezes koi. iiogoai.ow.cz, se
kretarzował kol. Raynoch.

O godzinie 5 po poi p.eztra «sgaj’ając Zgro
madzenie, uczdł aa wstępie ‘Zmartych człon»ow 
Zarząou/* £wnązlcu, oraz zlożyr relacyę o Vrytiikn 
pracy za rok miniony.

Koło brało czynny odzfał we wszystkicn 
dziedzinach służbowych kolejarzy, przez od
bywanie konfrrencri dyrekcyjnych z prezesem 
kole]. Okręgu stanisławowskiego Takie konfe- 
rencye odbywały się oo 14 dni. Koło poanic3ło 
sztandar pracy wysoko, ale me (/beszło się i 
bez ujemnych rysów. Odbyto 16 wie<-ów treści 
aktuaiTK-j, 50 oosiea/eń tygodniowych znrrąau 
Koła Nie wvbcz«my ta wszystkich spraw ale 
i pominąć nie można szerszej akcyi w celo po 
parcia naszych braci gómosiązafców ja* i gór 
nikow Śląska Citazyństego. Sprawo ewaruacyi 
naszych rodzm przen nu azdem bolszewickim, 
— wspomożenie armii ochotniczej materyalnie, 
w której walczyło bardzo w.elu naszych człon

ków zapoczątkował Komitet Polst.ch Kolejarzy 
-  który z naszych skladclc rozdał około 1*5 mi

liona marek zapomogi wracającym ochotnikom 
bądź' też kolcjarijom lub członkom rodzin ko
lejarzy na zakupno zniszczonego obuwia, odzie
ży- i t. p. Na pożTCzkę państwową wszyscy zor
ganizowani pracownicy kolejowi subskrybowali 
większe i mniejsze kwoty.

To były nasze dodatnie surmm aie feś m }- 
smutniejtzem dla nas było, —  te nie wszyscy 
stanęliśmy do walki' o poprawę bytu w strejka 
lutowym. Dyli między nann towarzysze *łal>-ge 
aucha —  którzy w  ostatniej eh w, li prrelęku 

ie Z tego skorzystała biała domorosła mak 
cya, rzdcająo kalumnie na nasz Związek, aby 
go zgmeśc Pięcia (5) naszych najlepszych ko- 
rigów osadzono w  więzieniu —  ab; to była chwi
lowa tylko radość. Prezes kol. Bogdanowicz zde- 
msiSKOwal robotę tych panów i nawoływał do 
•solidarności, zwątpionym otwierał oczy a nad 
wandalam i przeszliśmy do porządku dziennego.

Myśmy przycichli na chwilę ula nabrania 
oddechu — ałn żadna Siła nie może na« zgnieść 
gdyż ostoją naszą jest Związek Z. K

Że roDomik upomina się o chłeb, jeer zdraj-

n u  S t d n i s } & i f i a w i > & .
cą - -  ale ci z biur, którzy tylko myślą w juki 
sposob wyb.ć się na wyzssfc stanowiska, cho- 
c ju h y  i z pod stawianiem nogi ieden drugiemu 
są doL.ynu Polakami. Ale n nich Polska n/e- 
sem

Nasze czyny mówią za n-s samych, czy my 
Jobrynu. czy złym i obywatelami. Po korzyści 
materyalim z naęszej walki o byt wyciągaj? ręce 
pierwsi panowie, robotnik jest zawsze o.dairu.

Zgromadzeni przyjmując do wiadomości w 
nik pracy Zarządu Koła Z . Z. K. uchwalili 
mu jednugłośiue abbolutoiyum, wybierając po
nownie prezetsom kol Kajetana Bogdanowicza, 
sekretarzem kol. Juliana Raynocha, skarbnikiem 
Feliksa Łysakowskiego, oraz 'do Zarządu Och
mana Józefa, Bithnaru Zenona, Prokopa Micha
ła, P-isowicza Władysława Sorówkę Józefa, 
Tcichmana Włodzimierza, Wełykanowicza Mi
chała, Dębonia Szymona, Hanza Grzet-Oiza, Ru
sieckiego Jam. i Szla-pa Michała. Do koinisyi 
rewizyjnej wesz]' Jankowski Eustachy, Ochman 
Wiktotł i [Karol Kostrzyński. Jako dar na ofiary 
lutowego strajku aa wniosek kol Klisia, lsx>ło 
wyasygnowało 5 000 marek

Debatowano też nad wnioskiem kol. Kowa
lewskiego o wytycznych dalszej pracy, poczem 
przewodniczący zamknął obrady.

3  ruch: robotniczego.
M C rN O ić  ROaOTNtCY FBYZTOBSCT 1 PSO- 

WlNClfll Oroijajde Lwów aż do odwołania, gdyż 
stoimy w strajku! t -6

STBEJK ROBOTNIROW FHYZYFRSKlCtf. Pro- 
iW>trac/B ae tłro.iy Uw^Ww ktenjstwsmi i fałszem 
j.TŁcchod1* już formalnie wszelkie pojęcie t riade. 
0*o nowy dowód beacaoemeffo Tk.amarun rwo ich 
członków oraz mydlenia óc* opinii publicznej przez 
prowodyrów majaterskich którym aajbfluifcir, ^alaży 
na tein, ażeby atrejk jak najdrożej pizwciągnąć, gdyż 
v , dłirg icn zdania, nie można pozwolił robotnikom, 
ażeby jaku ludzie mieli też i tttef jc prawe. Bro
niąc dię tarą że nie Snogą pozwolić na to, ażeby 
roootłney. pracując przez oz ten cały, podczas gdy 
ci prowodyrzy yrupy majŁirćw są zajęci paskowaniem 
oraz bwidkau walutą, pobiauS nuleżna im pro- 
oenta. 11

Wczoraj rozixx>it jooen x i cli zwolenników za- 
promecia ca  odbyć aię mające zgromadzenie I przy

tej sposobności doręczał hażchmu z majstrów niby to 
oryginai umowy robomikuw z majstrami, która więk
szo cześć majstrów już podpisała, chcąc jak zwyttL, 
wprowadzić w błąd majstrów, oraz pburzyc opinię 
puoliczną prueciw roootniko.a, wydukokrali oo na- 
ctę.pujc; Obowiązuję się nie wypowiedzjeć robotni
kowi pracy p-. aad sześciu lutesiącantl pu mtoćczeT.iii 
otrejku . . .  \

Oświaoczmiy publicznie, żc żadno rodzaju 
termina nie były w Has«tj ugodzie w^zna^one, co 
poświadczyć iiwfeą sami maj drowie, którzy i.iszą 
•igodę podpinali, X3twterdzamy jea-iak, że .artykuł
4-ty nas_ej un-jwy brzmi dosłownie „Obowiązuję 
się me wj powlsdzicć praev robouiftowi przez szeói 
lj Kodni po ukofts-zenW strejku itłmns wo ma krót- 
kte nogi, dltdego więfc»a częóć m ajstra  zefrawe 
myślących ugudę podpisała, a oto dalszy ich sa-ieg 
którzy naszą ugodę jjocĄiiSałi: Se«.lcr. Chałap, Pi- 
litza, u!. Pańska, Zi|>par, Filip aózel Ficiah-1*-’!).

3  teałru urt.-liter. gagaiela.

PROGRAM XX

Kona.rto zDiizająoego Blę sezonu mai twego w y
rw orna salka „Casina“  jesi scalę przepełniona pu
blicznością, co świadczy najlepiej o  popu$irir.*fo{ 
„Bagateli", uLzyfiiująoej się wytrwale na niveau nje. 
przeciytnoiici.

Atrakcyą obecnego progrsmu cę wys.ępy la- 
tfw tgi Buko,cmat:fcj, która obrała sobie gev.r< ryt 
ulicznego tanca ilustrowanego iecvtacyą Jest to baz. 
sprz-^.czme nowa i oryginalna rorma inrerprefacyi Pto- 
wocze fiego tańca, unaoczniającego w  całej ipełoi r>- 
gromny talent aitymki, umiejącej sie wypowifiu^Vó 
nietylko tuliłem, ahi 1 jrcytacyą m iiiijącą żtw o  i 
barwnie mi.ieu, wśród kjóregc tworzy sw o j« kree. 
cyc taneczne.

Dawno nie występujący p. Wendyczowa » p. 
Odirym owicz dali się wreszcie usłyszeć w  swocn 
i ejDertuarze stylowych pioser^k, którerm porrafi^ słu« 
chaczy wprowadiac w  krainę sentymentu i rzetelnych 
wrażeń a/tystycznych, dzięki starannemu doborowi 
ropatusiu odiwarzanycł pieśni 1 dużym walorem 
gloso WlTTl

Jak zazwyczaj, bawi p. MimW /ąiuiicziwsć >wy. 
mi dow-tpnymi „ka-wułami", które w  interpretney 
tego artysty wywołują trirze oktaałcow

Paulina N of kowana H mka Ordonówna, Maryan 
Górnicki i w. i. u^ąietninją barwny i rbfdy pro
gram, podtrzymując dzielnie swoią ja d jc y ę  utnien. 
towaaj*ch i < teszącycli się uzannie n nrtysiów

| w ,  t . )

I niedawnych a dalekich wspomnleh.
KARTKI Z PAMIĘTNIKA.

% Wtzesitń, 1916.
( i n h L a t o  już u schyłku. Trwają jeszcze 

jego czai-y, z buguclw kwietnych uieuM*! nic do
tąd nie ubyło, ale uczucie jw ieim ogo zalu i fę- 
knotj już daje się zauważyć w przerodził —  

i w ludziach.
Może być zjreaztą, że ua nastrój taki wpły 

wa niewesoły tryb życia, jaki się dziś prowadzi 
i zupełna niepewność co do dalszych losów 
wojny, przypuszczenia budząae niepokój i stra
szliwa udręka, głodu i przepisów, krępujących 
wszelkie objawy normahiego żyda.

Szczególna rzecz, jak launość oswoiła się 
z rzeczaoo, które w innym czasie, wydawałyby 
się potworne.

Oto idziesz ufieą, jemną, wyludnioną, po 
sępną, gazie tylko tu, i owdzie Btraże bezpieczeń 
?twa sprawdzają, czy obywatele mają przy so
bie „przepustki"- Nagie —  wśród c>szy dolatują 
do uszu szepty zduszored i jghicłie Jaloea odgłosy. 
'Y i*ezęg\ — złoilziejo m oże?.. Podchodzisz bli
żej'.. Toż to Ci nieszczęśliwcy —  „ogonki" ju
trzejsze, w cieniach nocy stoją, sierłzą i lezą 
u stóp spurzrzoiwch talu rri zamkniętego skle 
pil. Mnnowoli przychodzą na myśl noce desz* 
azowe i y.inme, które są już tak niedaleko...

Troska o „przeżycie" stała się wszechwła
dną parna Mamy szereg „n iedo !" i „m ize ry i": 
mięsną, mączną, chlebową, tytoniową, mleczną 
ud. itd. w rueskończoność, ab* najwięcej chyba 
dolega ludności niedola tłuszczowa. Ilość tłu- 
<zc«n, określona rozporządzeniem i wydawana 
aa kartki, je&t smieszme inala. Mamy 21 odcin
ków (po 20 tramów Laidyl miesięcznie —  to 
|bmś 43 dkg. u o n cza  ceu j mieetącl NietrDcL

więc e.hudce.my wszyscy gwałtowuh;, ale ten 
brak tłuszczu wogóle szkodzi organizmowi. Nie 
którzy tj arie ta  jk., źt- paznokcie ich sU ly  t ię  
nieprawdopoduLnic kruche, a skóra na calem 
cicie szorstka, i ra.maturalnie sucha.

Ciekawe u \ nik. rekwuycy i metali ogłoszono 
w pisma...li Oto w samym Lwowie zebrano 100 
tysięcy Kg metali z aamyclt pnrzęiów domowych.

Domy prywatne kontrolowano pm ;ą miesza
ne koraisye wojskowo- cywilne, które miały pra 
wo karan.u, w razie czyjegoś sprzęci',ru.

O obliw ii- miały wyglądać sate, gdzie tym 
C/.a.sowo zło. ono oddane liielale. Wśród góry 
kotłów miedzianych, piramidy dzbanówDi rondli; 
lańcucb.ów', żehLzok do prisow^mi-a i t. d. wy
glądały br i ówdzie piękne tace, lichtarze, czar
ki i t. p. ozdobne przedmioty, uń wątpliwie z 
wielkim żalem oddawane.

Z wielką przyitrością śledżimv też zdejmo
wanie dzwonów! 7. w ież  i faDderasiie z kościołów 
i gmachów lwowskich dachów miedzianych, nie
jednokrotnie okrytych szaro-zieloną patyną sta
rości, co tak przepięknie harmonizowały z to 
nem triekęwyćh, pełnych swoistego uroku mu
rów.

Pomijając stratę materyalną, przez {/okrycie 
starych budowli zwyczajną 1 lachą, ponosi mia
sto pod względom estetycznym sżkndę ogromną

Dowiadujemy się, że podobnie zostały też 
.^szpecone kościoły i Drzeroźne stare, piękne 
budowle krakowskie (między innymi kośdoł na 
Skałce)

Październik 1916.
Ludność jest cierpliwa, —  jest nawet bar

dzo cierpliwa, ale obecnie »\uważvć można co
raz ogólniejszy gniewki niepokój. Wrażenie za
jęcia przez rząd żiwnmaków^ tego głównego 
dziś pożywienia naj3xererych rzesz, było fatal

ne. Ziemniaki znikły e targu zupełnie. Między 
publicznością wywołało to po pros tu popłoch.

Onegdaj kończyłam znów akrypt swój w  
biurze cenzury. Do tego zmusza, bowiem sprawo
zdawców niesłychanie niewygodne zarzadz tnie 
oddawania wszystk.ch skr,ptow przed godj. 7. 
do cenzury pn-w-encyjnoj Zakrawa to na szyka
nę, bo zaiste trudno cały numer uueć gotowy 
na 7-mą, gdy posiedzenia wszelkie zapowiada 
ne są najczęściej nrt 5-tą lub 6-tą i trw. ią do 
późnego wieczora Jakże więc- sprawozdanie mo
że być gotowe na s:<’>dmą

Ale o to głowa nie boli panów cenzorów —  
zatem wszysikie pisma, ba, nawet kom.tely, któ 
re zebrania urządzają, stosują się do godzin 
urzędowych tych panów życaa . śmierci gazet.

Niejednokrotnie i komisarz rządowy, prze 
wodmcząoy t. zw. konusy aprowizacyjncj rró 
wnież mianowanej przez rząd) streszcza pospie 
srnie wnioski i skraca dyskusyę spoglądając' 
na wskazówki zegara wr san obrad, które szyb
ko podążają naprzódl i grożą, że publiczność na 
stępnego dnia nic s:ę me dowhe o tak niesły 
chanie dziś żywotnych kwestyach aprowizacyj- 
nych. Niewiele się zresztą dowie . ze sprawo 
zdań, z tuk kunsztowną ostrożnością redago
wanych — .ale na ogól sądzimy, że właśnie dla- 
♦ego, iż aprowizacya jeat „pięta Achilesową" 
państwa austryackiego, trzeba jak najszybciej 
i możliwie dokładnie informować ludność o 
wszelak ch zarządzeniach i ewentualnościach, bv 
nie budzić jeszcze większego wśród niej nie 
pokoju.

W biurach cenzury drzemk. cisza, od czasu 
do czasu przerywana tylko czyjąś uwagą na te 
mat niewyraźnego skryptu, lub też jakiejś wąt

pliw ość tego lub owego młodszego cenzora.
(C- d. n.j
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Drohobycz znany jest z dawien dawna z 
fiioczystośu i niochlupty. a. Wygląd jego jednak 
obecnie, urąga wszelkim zasadom h> gienicznym. 
Kloaki nieczyszczone nlewioduoć juz od kiedy 
Ąmiecfc i odpadki wywozi sio na wolne miejsca 

jw śródmieściu, którenii pomiata dowolnie wiatr.
Nie pisalibyśmy o k j sprawie, gdyż wiemy, 

że obecnie ma Magistrat kolosalne trudności fi- 
nansowo do zwalczenia, gdyby to nie odbywało 
sny. Kosztem zycta mieszkańców.
Szerzy się tu w zapraszający sposób azk»r 
ŁatuĄti i ciur, a Magistrat nieiylko nie pomyślał 
o  utrzymaniu czystości w mieście, i le  nawet 
me dezynfekuje mieszkań zarażonych Jako przy
kład, niech posłuży następujący wypadek. W 
kamienicy Ambacha, w pobliżu rynku umarło 
dziecko na szkailatynę. Zainteipelowany w  spra
wie dezynftkcyi lekarz m iej ki Dr. Hoffner przez 
mieszkańców wspomnianej kamienicy, oświad- 

,nzył, że j''st bezładny, gdyż miasto nie posiada 
dezynfekują Zainterpelowany zaś pompier Ma
gistratu, oświadczy 1, że wykona! by to, gdyby 
pin dostarczono 3 >>try spirytusu i gródka dezyn
fekcyjnego.

Tak j idno oświadczenie, «jak i Idrugie świad 
czy dobitnie o zlej* woli Magistratu, który nie 
pomyślał o ochronie życia ludzkiego

0  gosiiodarce prześwietnego drohobyckiego 
Magistratu i o .jego głowie, raczej o jego „bez-

Orohob/cz, 6. kwietnia 1921. glo\viu“  pisaliśmy już atmaz. I wiauze jeszcze 
pól roku temu zadecydowały o odejściu p. Ba
lickiego z Magistratu. Nie wiemy tylko dlaczego 
tutejsze Starostwo Uecyzyr tej jub wy tonuje, 
czy czeta ażeby mieszkańcy sarn ją  wykonali V

Przy tej sposobności chcemy wspomnieć o 
je s z c z e  jednem zaniedbaniu, które mogło fuę 
odbić na życiu i majątkach obywateli. Chcemy 
tu naptsać o  samedbajnu w straży pożarnej, 
która w  zimie nie miała nawet potrzebnej ilo
ści 'surowicy i wody, gdyż konie tejże straży 
zamiast zwozić wodę i surowicę, były używa 
ne przez członków rady orzyboc zm?j u o wy ,az 
dów w  sprawach prywatnych (tartak Słońsko).

O czyszczeniu i pogłyi ia.niu studzien pisać 
me będziemy, gdyż trak wody w Drohohyczu 
jest ogólnie znany metylko przez mieszkańców 
Drohobycza ala i przejezdnych

Dotychczas na rządy Magistratu narzekali
wszyscy z wyjątkiem part/i Balickiego ti. m ie
szczańskiej. Dochodzą nas jednak słuchy, że
i ci potulm obywatele zaczynają się burzyć 1 
urządzają zebrania ,na których jeCUłOgłęśuie żą
dają usumęcia p. Bal.ckiego.

Cóż na to delegat Rządu p .  Gałecki, któ
ry bardzo dobrze jest poiniomiow any o rzą
dach p Balickiego w Drohobyczu? Czekamy 
cierpliwie na odpowiedź. Ciurpliwość ta jednak 
może się wyczerpać. Nie radzimy jednak igrać 
z ogniem,

Delegacya sowiecka do ftomiayi 
repatriacyjnej.

W A R S Z A W A . J3 kw ietn ia . M in ist. sp raw  
zagr. kom un iku je , że sk ład  d d e g a c y i rosyjsk iej 

M o  m ieszanej k om isy i lcp a trya cy jn c j w  W a r 
szaw ie zosta ł ju z  przez rząd p o u k i z a a p ro b o 
w any, P rzew od n iczą cym  d e itg a c y i jest E tim  
Ign a tiew ,

W  dn iu , w  k tó rym  de legacya  polska w y je - 
dzie z VVarsz."wv, z M oskw y w y jed z ie  d legacya  
rosyjska. W y ja z d  d e lega cy i p Iskiej p rz e w id y 
w an y j-st, ja k  d on ou l.śm y  w  końcu  b ie lą cego  
ty g o d n i..

Sojusz endeeho-nlemiec&L
•W A R S Z A W A , 14 kw ietn ia . W  k o ła ch  p o 

lity c zn ych  krążą p og łosk i, te  N a rod ow a  Dem o- 
kracya , w szczegółnoaci p. D m ow sk i pracu je 
nad zaw arc iem  so.uszu w yb o rc zego  z  n iem cpm i 
w  Puznańsk iem  i na P om orzu  p rzec iw  Cbrz. 
D em okracy i, Nar, P . B ob  i L u d o w co m  M a to 
być  da lszy  c iąg  tego  sojuszu se jm ow ego  pom ię- 
a sy  p raw icą  i pos łam i n iem ieck im  , k tó ry  do 
p ro w a d z ił do  u ch w a ły  senatu sześciu g losou u  
junkrów pomorskich

-od o  -

Czas odnowić przedpłatę na m iesiąe kwiecień

Sowiety nie godzą się na sotyalistą  
polskiego jauo posila w iSloshooie.
W A R SZA W A . 14 kw, Rozeszła  się tu  w ia - 

aom ość, że rzad  sow ie tów  w  nocie do m -iiiste" 
ryu in  spraw  zagran iczn ych  o d m ó w ił, podobno, 
udzie len ia  agre incn t zap rop on ow an em u  na s ta 
n ow isko  posła po lsk iego  w  M oskw ie, - p. jodcB  
dlatego rzekomo, że p. jo c k o  jest soeyai s.ą 
M otyw y  tego, w zg lęd n ie  rzadk iego  k roku  w  >t >- 
M.inkach m ięd zyn a rod ow ych  ja k k o lw ie k  w yda - 
vać s ę  m ogą  d z iw n e  m ia ły b y  p ew n e uzasa

dn ien ie  : d la  ‘ kom u n is tów  każdy  socyah n a
est trudn ie jszy  do  zu iesieu ia, m ź reakeyon ista  
na jgorszego kalibru .

„K u ry e r  P o ra n n y *  w ob ec  tego Iron iczn .e  za 
leca k o m p ro m is : podan ie p. C ziczerin ow i do
w iadom ości nazw iska  p. S tan is ław a  G rabskiego 
Jako p rzyszłego  posła  w  M oskw ie. Sądząc z czę
stych  w sp om in k ów  p. Juffegp —  p. GraDsk. c ie 
szy s.v u k o m i.a u y  lu d ow ych  jakn a jw .ększą  
sym patyą  i m iie  t :m  będzie  p rzy ję ty , go lów  
b y ł p rzecież podczas p in lim  n a ryów  odstąp ić  
B o lszew ii jed n ą  czw artą  P o lsk i „d ia  „sa u y  *. 

— oOo—

Zebranie prezydentów czterech miast 
polskich

P O Z N A Ń  (E E ). Z  ok a zy i zjazdu  d e lega tów  
m iast po lsk ich  od b y ło  się tu w sobotę z *ni- 
c yu ly w y  posła F ed orow icza  zeb ran ie  p rezyden * 
tpw  czterech  m iast po i .nich, a m ia n o w ic ie : 
K rakow a , L w o w a , Łu d z i i Poznan ia . Zebrnn.a 
to zosta ło  sw o ian e  w  celu  u zgodn ien ia  pos iu la * 
tów , d o iye zą cycn  zabezp ieczen iu  in teresów  m iast 
w obec  re fo rm y  ro ln e j U ch w a lon o  zw ró c ić  się 
du m arsza łka  Sejm u, p rezydenta gab inetu  W i
tosa, m in id ra  ro ln ic tw a , prezeoa g ió w n e c o u rzę
du ziem sk .ego  ora z  prazesa se jm ow ej k ora isy i 
ro ln e j z  żądan iem  przysp ieszen ia  w -ykonania 
ustaw y u ch w a lon e j przez Sejm , określa jącej d la  
w iększych  m iast p rom ień  stery in teresów  m i i-  
sk ich  ora z  w strzym an ia  w  m yśl a rtyau lu  26 
ustawy y  w yk on a n iu  re io rm y  ro ln e j p a rce ia cy i 
tych  te rtn ów . F e tycyę  p od p isa li. w im ien iu  
m iasta K ia k o w a  poseł F cd o ro w irz , w  im ien iu  
L w o w a  p, Ch lam tucz, Ł vU z i p, ltzew sk i, Pozn a 
nia p. D rw ęsk i

- — 000—
BOLSZEWICKI RZAD GRUZYI. 

M O S K W A , 14. 4. (P a t.) Nowy rząd gju 
zińslu zawiadomił rządy państw zachoameh, żo 
mianowani przez dawny rząd gniz.ński przeu- 
slawiciola zagraniczni ,niu są upoważnieni d o  
t-eprezentowama nowego rządu Gruzy i 

— 0Qu

MAŁOPOLSKI ZAKŁAD ODZIEZY WE LWOWIE
rozpoczął sprzectoź maieryałów lemich damsKich t męsKich.

We wielKIm wyborze jnarHteety, etmalay, opale, materyuły bwtyumowe i ubraniowe, płótna na bieliznę i pościel,
cajgi, gotowa Uonfeiicya, obuwie męslłie i fiamsitie, sandałki dziecinne

S p r z s d s ź  d d ^ i i ł c z Ł a  I  K i i ;  f a r i a  p o  c l a j L j  n i i s z y c a  o d  W Ą i w y c u  m  r . . a ; a z y j  ^ c h  c l .  J ^ a t s k l e d s i h z  2 3

Z G L W t Z E M ,

g A D Z O N K I  rótnokolorowytn irysów do nabycia ul.
Dbocz 3, Lwów

i f l l YKOBY ł .p t y i  urowyrh poleci pr„cowma 
kornela ZelaszKiew .cza L *ów . ul Uoo»z 3.

00 -3

tcOZ A do sprzedania — ttnadunośf Wólecka III B 
Tryszakowa, żuna kohdnktor* 33—

P IRRWSZA lwowski parowa farbkai n(a I pralnia che
miczna Maryi Zdunczyk i Jana Gawrońskie o, 

■ wów Króie LeszczyńsMego 9. — przystanek tramwa
jów K-D i Ł-D koło kościota św Eli.6ir.ty — przy rruje 
wszelką garaerobe do farbowanie i chemicznego czy 
szczenią. M— 14

szen

O S i l  CIA BLUZEK bar stowycl ang’ ł.uje zdolre 
I wydatne siły. ERB, Słowackiego 16. — Zgło- 
* ni e,izv t — 3.

S Z C ^ l  N IlN .A  (pakunki) azbestowej kononne, ba 
wełnane impregnowane, lojuwane g iafiiow ine, 

p^ny konkurencyjni*, TPilot* L vów  B a o re g j 4. 2z06
U

gy iA S Z K N A  parowa stoj^ a nowa 52 HP nr)rma!nvch 
okazyjnie Jo sprzeJan a -Pilot" Lwów, Batorego 4.

?2Ó7—

O o Z U < L jĘ  | aiiien oo sz>;ia na maszynie, jadam 
(•z robotę do domu. Zgłoszenia Ora i\ewy Swia 6, 

U. piętro. óó- 2
P

(fc lK I DAMSKIE Nr. 31 okazyjnie do sprz -anin- 
Wiadomość w aamuustra yi .Dz cnn.ka Lud". x

tO B R Y  kOWER do sprzeoania NO W AK ul. św, Jó- 
’  zefa Nr Ż

J 2DNEOO wrżnicy i jednego >omo~nikado wozu p*' 
szunije b.u.o sp-Jycyjne a. C b i i t  u w ów i i i .  

necz.ia 3 Obit posady natychmiaet do objęcia. Zgło
szenia przyjmuje się w bmrze 51 —3

B fA M łE k jB  młyńsKie Walce, Oatry. Perlaki, Turbiny, 
Motory . szelki :go rodzaju Lukoi.iobile, Ga.ry, 

polzca .P IL O T * Lwó v. Batorego 4.

PO L O ,U  7 kuchnią lub bez, ewent. przy roazinie 
poszukuję. — Zgłoszenia pod .Pokó j* do Admi- 

nistracyl r6—2

■UBOTÓR Diesel 25 koni utvuanv okazyjnie do sprze 
dania, inne za 2 2116—10 mieniące .^ ilot" 

Lwów. Batorego 4.

tR Y7 .YE R Ó K I Zsktad kupię tuty hmiasi Prowincya 
■ nie wykluczona Zgłoszenia MARODE Lwów. ul. 
Kohątaja 5/11. p 74—3

NNY no p-kow ,iia i dziewczynę do posługi przyj 
mie *abryka wy-obów kosmetycznych „Le heraż'1 

Asnyka 2, Zgłoszenia tamże przedb łu mani. 76

OVt z wotnem n.ieszkanitm kupię — Zgłoszenia 
Kttowne p o i .Duory miarce' Jo adr niairacył 

.Dzianouui Ludowego*
D c

EM NlAKl ratowane galicyjskie spr ea le  i ntccrl 
kom po 8 Mkp. Konsar .Rekord* Kościuszk 

od 9— 1 . fcf
Z
LO i-A L  obszerny o k o tca  Legionów  cdst^pte u jąk ize i 

tirip e handl lMO-spedycyjnej Kaoitałtm  io  Spółki 
przystąpię. Listy .Spóim k* u iu io  ogJosztń B L C t iS T  BA. 
Legionów  2. •» B;t— 1

JBIAkCELĘ dwufrontową 2 0 0 □  sążni sprzedam. Wia- 
"  du oSc pod S K. a .mmutricya .Dziei nlka Lud.*.

weneryczne, skórne, zastarzałe — 
A z f lo J a t W U  ■  leczy a p * 0 7  a l i a t a ,  d r .
V 3 J » C  M liu a .  W f c l o w a  U
Wctrzykiwanie prepautu Neo 5s'Vitrsaoa tylko przei- 
połuoniem. 72—20

S p r z e d a ł  z i s c i f t l z f e ń a ł .
Zakład aprowizacy ny sprzedaje Kartofle w cenie po 

6 marek za kilogram w następujących miejscach sprze
daży: w bsrjkacn pr y phęu 'h lc z f «s 1' i t co, Bema, Te
odora S rzel ekim Krakowskim, Sw, Zofii. św. Anto
niego i Hali kim Równocześnie sprzedaje Zakład w ma
gazynie przy rampie VI na dworcu czermowieckim kar
to. le do sauztuiM po 600 marek za 100 kg.

M iejski /antk i AfirowDacyjny, Lwów-

Kaotlne P t #  I r  wieliiin !^vborze poleca

. Kraj Fab.yka Kapeluszy Rudulfa NEUWELTA
Fabryka przyjmuje wszelkie męskie tape t-sze do prze- 
raoia.uk. które baiJzo starannie i moau.e wykonuje



„DZIENNIK LUDOWY* Nr 88

rl  a n i o  !  ~—  T a n i o ! ,
 ■̂11— — —KJ—Ki i——Mi l  — — — J

liii irfiir ufem) ptawftte a;t
Damskie po 100 Mk, męskie skarpetki po 

00 Mk . . pr*aoa,e po cenacn tam ycznych

G d .  f f i D f d k b n t i u
ftfcrycrny skład pończoch Słoneczna 9.

f a r b y , l a m  i p o k o s i y
p o l e c a  n n . j t e i ) . « J  .ii,

Ludw ,k Hoszowski
Lwów, ni, Akademicka L 3.

5 p« chorób tk C n / t i i  i * ,-eh

Dr. II1 1 CHAŁ &KLPEY£R
61—3 Syfeatuska 17, ord. «d »—9 i od ta-s.

CfeBaras powieści'SS?:vVfN
lw ów , Pasat Hausmi.nna 8, l. p. Kupujemy* u i i - k  
każaej treści oraz cała księ:'ozb.^ry. • #—

I łiudzyuKi, migdały, orzęohy, ryż, 
mak, śliwki 1 krupy

poieca hanaci wto i delikatesówJ Mu@f 1&batorep.o 37.1 B B B B B  f
jZawiadomienie* tm'

Zawiadamiamy P. T. Palaczy, jako zwolenników 
ntszycn wyrobów tutek i bibułek do papierosów, — 
ta ro zp a d liśm y  ooecaie faoryaacyy tutek pod dw.wą:

nS o j l a l t « B p « c i a l <  t e s “ ,
które zawierają podwójna zatyoikę waty i są wyra
biane z najlepszej bibułki ta-, te pod względem ja
kości, jak i wyglądu zadowolą P. T. Palaczy

Tutki do papierosów .S Ó Ł lL I - S P E C L k L IT E ' 
aą ttygiankano. . S O L A i . l V

El

i£  \ L I  /V t  n  Y  r, Pasa! n ik o la »e t ł*  s 
l \ i n u  L u , . Zmiana Krogra,«u dwa m ry

w tygod,: we wtorki, piątki

Od dziś 1 w dnie nasrępne

I
<  U l l l l l  H U  U l U t f l l Ui I
j  dramat krynłfaalnj W 4 afctadi^  |

Ponadto WESOŁA KOMEDY A.

Tokarnie, wirrVrw
SzJIflsrkl Heblarki *
Ucnwyty, Kowadła

Świdry spiralne
teczki I płótno szmcrgim

Maszynki i kelty d» lutwnani*
janoteż wszelkie mne ma
szyny I narzędzia  poleca

A,M.KIER2KliSka
z oj>r. odp 2233 

Lwów. ul Konemlkad 
Na żądanie wysyłamy cenniki

R o m u r y
■ B a o a o o io ió  c S y l t l i ś o i  ’

oryg. Pucha i Waffeurada 
nowe, płaszcze węże, pompy 

nożne od 240 Mk. 1 wyżej oraz części składowe 
do tychże. Gumy do w ó z k ó w  dziecinnych, — . 
kieszonkowe lampki elektryczne i baterye, za- 
palmaUkt i krzemienie poleca po cenach konku

rencyjnych firmo

J a k ó b  i l o a e n m a n n
r , w A w .  A U m A a m l t o l a j ,  0 6

StCZY IM U JE ROWERY i GRAMOFONY DO N A M U W Y

Kupuję p łyt* Iramofonosr*. * U

Nakładem Ludowego Spółdzielczego 
Totr wydawniczego we Lwowie wy
dano drukiem zmór nrjwybitaiejtzyeb 
płeónl 1 deklamacyl, owlanycn czystym 
ideałem socjalistycznym. Książeczka 
niezbędna dla wszystkich zrzeizeó 
1 organ zacyl rocoraiczych przy orzą 
dzaniu pochodów, uroczystych zebrad 
I wieczorków. ------- —■ ■ -----

C e n a  m k p .  
Dla odspnesiwcoT 30% ei«su

Hllf mHJF!

W X

Pawnhłwc rórge co mbostib.Hg 
i  *w egipskie

TBTU I mm  GYfiAiOTWE
p rzed w o jeoe j jakości

na rzecz; Tow arzystw a 
5zkoły In d o w e j

BAC&lftS&t Oszikcinapehitają pror 
.— g , ;— ne puacłka lalsyukaiam
Praw;-z,wa. .Jv ,ez przerwania ban 

deiuli T 5. L. pnuciM ouoizyd 
rtk można I

FabryKa: Lwów, Su&ramen&eli Fo

TOWARZYSTWO DOMU tUDOWEGO
w  B O R Y S Ł A W I U  

żt?ołu|e na Unia 28 kwietnia b. r. o godz* 
5-tej popołudnia do włnsnsgo lokalu w 

Borysławiu przy ul. Wolanieculej

i

3,

z następującym po’ ządkiero dziennym: 
Od,°ryta.iie protokoły z ostatniego W a l
nego Zgrom adzdhia
Śpra wuzdanie Zarządu s działalności 
i kasowe.
Sprawozdanie Komisy i Rewizyjnej z 
wnioskiem udzielenia Za.ząoow. anso- 
Intorjuin. 

i .  Zmiatid ■latała. t
& lV>t*o. j  ■ a) do R'.idv Nadzorczej, b ) Z « 

rządu, c) Komisy rewizyjnej, 
fi. W olne wnioski

W razie brak u przewidzianego statutem kom- 
plefu następne Waine Zgromau^en.e odr.edzie się 
wgo samego dnia w tymże lokalu o 6-ttj poper 

j j  uchwały itfto będą prawomocne bez wzgiędu na 
I  mlożó obecnych. *

^ -1 J ó z e f  O k t a w l e o .

W a z e l k l o  r ^ p e r a c y e  w  e a k r e n

ceg apmist^zo s^wa
wchodzące wypomnę -.zybko i starannie po umiarko 

wanych cenach t y l k o  firma

M. SA CK1MSOCF, lenarinistrz
LWÓW, UL. ŁYCZAKOWSKA I.

KONSUM KONDUhTOROW cOLEJ.
ST Z 0<m PORĘKA 

W S T R Y J U  
zwołoja na dzień 24-go 1<wiotnla 1921 r
0 godz 14 lej w loxalu szkoły kolejowej

przy al. Trybunalskiej
25 W Y C Z  A J N E

WALNE ZGROMADZENIE
z następującym porządkiem dziennym

1 Odczytanie protokołu z osM te iegc  NaJrwy- 
czF jn ezo  W  ii ego  Z ro jiad/en ia .

2. Sprawozdanie i ar ądu.
3. Sprawozeanle kasowe.
4 'W ydzia łu  uzupełń eó. \ % 78— t
5. W nioski i internelacye

W razie nicobecinSci wymaganej ilosctcztoe- 
ków. i godzmL jć-lcj bez '"zgięcu na iioSC 
'-złonków odbędzie się zwyczajne W alne Zgroma
dzenie z tym samym porządkiem ILffen/jyro.

ZA RADĘ NADZ. ZA ZAkZ^D

HUBAL. Prezes. FYtfA

J § >

Wykonuje 

daj tan!  s 
hopracow ni 

aa I. piętrn

RYTOWMIl susi
LWÓW 

Syltstuska 

1 3 .

Zan Awlenla t prowincyl nekutecznla odwrotnłi

ZMlfipca uaodaagD imUktoa i wda*-* odpowiidaUlay* JAJ* SZCZYREL “  D«Ui«u 'Artua m* Lwowia, Syfcatudk*


